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Wypłata dodatków służbowych dla podoficerów
P. WIELOWIEYSKI ODWOŁANY.
W arszawr. 12 Daździernika. ( A. W .)

W czora j oficjaln ie odwołany został póś $ł 
polski przy rządzie rumuńskim p W ielo- 
w ieysk:.

O D P R A W A  IN SPE K TO R Ó W  
A R M JL  >

W arszawa, 12 października, (A W .) Dziś 
przed południem rozpoczęła się odprawa 
wszysiKich ośmiu inspektorów arm ji oraz 
czterech generałów przydzielonych do pra­
cy w generalnym inspektoracie armji. O d ­
prawę prowadzi nspektor sił zbrojnych 
marszałek Piłsudski.

U M O W A  R Z Ą D U  Z F R A N K O P O LE M .
Warszawa, 12 października. (A W .) 

W  M inisterstwie skarbu ustalone ostate­
cznie wai unki umowy z tabryką „Frrnko- 
pol“  i  i  dostawę tilnikuw lotniczych i  sa- 
mecho lowyeh. Większość akcji Frankopolu 
•saku ułat> jałt wiadomo, firm a czeska Sko­
da. Nów. właściciele postanowili wprowa­
dzić szereg nowych maszyn zagranicznych.

Ś W IA T O W Y  TR U S T  M IE D Z IA N Y .
Nowy Jork, 12 października. 'A W .). 

„United Press“ . Najw iększe związki prze 
mysło miedzian* go Am eryki Północnej i 
Południowej, N iem iec i  Au  d ii utworzyły 
trust światowy pod nazwą Coppers F/Zpor- 
tes Incorporated. IY usI ten będzie m iał na 
celu stabilizację cen miedzi i  ograniczenie 
spekulacji miedzią.

G Ó R N IC Y  N  A G IE LSC . P R Z Y S T Ę P U J  \ 
DO ODDZTE N Y C !  R O K O W A Ń  Z W Ł  A 

ŚCICIELAM 1 K O P A LŃ .
Londyn, 12 października. (Pat.). Dzisiej 

azy „Times*4 podaje rewelacyjną wiado­
mość o postanowień1 u wszystkich Zw iąz­
ków górniczych w Midland pójścia za p rzy ­
kładem Leicestershi^e i przystąpien*a do 
i.okowaii oddzielnych z właścicielami ko­
palń nawet w tym wypadku, gdyby krok 
ten pociągną za sobą secesje w łonie Zwiav. 
ku ogólnokra jowego.

Również Rada Związków w Northum- 
berłanó wypowiedziała się za pozostawie­
niem Z w iązł om okręgowym swobody od­
dzielnych rokowań z przedsiębiorcami. -- 
W h-abstwie N  ithmgham dwie trzecie 
góm . row powróciło Jo pracy,

W czora j na posiedzeniu delegatów av

Poświęcenie lotr sHa i 0 . P. P. 
w Sfciułowie.

(d ) Grupa uczestników poświęć riia, zebranych w  hangarze, ufundowanym 
przez pracowników kolejowych lwowskiej Dyrekcji. Na prawo siedzi ks. arcybi- 
s*<u dr. Twardowski, z prawej iego strony wojewodę dr. Garapich, a z lewej re­
ktor Pawłowski. Zdjęcie foiogroficzne, dokonane z budynku administracyjnego, 
ufund wanego kosztem funkcjonar.uszy po icy nych województwa lwowssiego, ża­
rn eścimy na drugi tvdzień w Ilustrowanym Dodatku „W icku Now ego*.

Yorkshire >osta owicno poująć uracę na 
podstawie 7 i pól godzinnego dnia pracy. 
Podobne postanowię nie powzięto w Aman- 
W elley , gdzie dotąd m iały przewagę ży­
w ioły kom unizujące.

lv A TA S TR O F A  S T A T K U  POL-
sĘ ię g o .

Gdańsk, 12 października. (Pat.). W  spra­

wił katastrofy, wskutek której polski sta­
tek handlowy „Wisła** został rzucony w no­
cy z s, io t j na niedziele na mieliznę w po­
bliżu Terhelling, dowiadujemy się, że zgi­
nęło lwóch oficerów zaiogi okrętowej, a 
to Marcinkiewicz i Lab ihun. Reszta z. lo­
g i ocalała. Prawdopodobnem jest, że „W i­
sła" będzie uratowana.
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Afmo^era niftomoSci.
Od jakiegoś czasu Polska jest przedmio­

tem różnych pogłosek, które, utrzymując 
sit} i utrw.iJa.iae, mogą snadno stać się przy­
czyna wielu trudności polityczi ch i goapo 
darczych dla naszego nańs4wa. Szkodzą one 
sprawie pożyczki, podkopują zaufanie do 
stałości stosunków w Polsce i je j przy - 
8złoś ‘i.

I  Jak w I  ondynie wielkie wrażenie w y ­
warł : akt, że kierownictwo angielskiej par­
t ii ro ahniczej wyst vpiło z odezwa publi - 
czną do -zadu angielskif go, w  której ostrze­
ga Ministrów królewskich przed wciąga­
niem Polski do koalicji antyrosyjskiej, 
wskazując na co, że gdvby taka koalicja 
przyszła do skutku, wybuch nowej wojny 
europejskiej stałby sie nieuchronnym.

Finansowy organ paryski „Journal des 
Finances" przyniósł niedawno wiadomość, 
jakoby nredzy Polską a Niemcami za z g o ­
dą Francji, toczyły sie rokowani.a o odstą­
pienie Niemeom Gdańska za iednorazową 
wydnfua “apłatą.

W iadomość ta powtórzona nadto bez 
żadnych zast •zeżfiii przez warszawskiego 
„P A T  a.“ . stała sie punktem wyjścia dla 
snutych za .ranica kombinacyj i dom y­
słów, jakoby Polska gotowała sie za zgoda 
A n g lji do napadu na L itw ę 1 do przyłącze­
nia je j do siebie, dla "kupienia zaś neu­
tralności Niemieo jakoby m;ała im odstą­
pić Gdańsk, Stanowiłoby to wszystka nie­
jako wstęp do w ielkiej akcji przeciw Rosji 
sow.iecl.i3j, która prowadziłaby Poiska r a ­
zem z Rumunia, ł  o twa i Estonia, oczywi - 
ńcie za DODarciem i przy wydatnej pomocy 
śu g fji.

Sowiety zc swej strony głoszą na

I wszysi 1 ie sl rony, że czuja sie zagrożone 
przez blok, jaki przeciw nim rzekomo budu 
je  Anglia , a w jakim główną i kierownicza 

[role odgrywać *na rzekomo Polska. W  tym 
sensie >nówił a :edawno komisarz wojny 
Wołosziłow publicznie na uroczystości wcie 
lenia do pułków nowych oficerów sow ie­
cki h. W  tej atmosferze doszedł też do sku­
tku - owy raktat przyjaźni litewsko - so - 
w jecki, którym rzad moskiewski uznał 
pretensje L itw y do W ilna.

Ze strony sowjeckiej zapowiedziano też 
wyraźnie, ze na pierwrszy objaw i mchomie 
m a tego bloku antyrosyjskiego sowiety od - 
KłWi dzą w  >en sposób, że w  ciągu dwu - 

dziest-i czterech godził zajma przede- 
we ystkien R ygę i Rewel, stolicę Łotw y 
i Es tonji. aby pozbawić \nglję wygodnego 
oparcia na morzu Bałtyekiem. Potem do- 
pic o p o  ?jina operaoje przeciw Polsce 
i Rumunii.

Rów noczeńnie z oficjalnej strony nie - 
mieckiej w  związku ze wspoinnianemi już 
pogłoskami o rzekomych rokowaniach w 
bp a, rie odstąpienia, Gdańska, zaznaczono, 
że N iem cy p o  zadowoluiłyby się w danym 
razie Gdańskiem, lecz zażądałyby rew izji 
całej "ran icy z Polską

Jak z tego wszystkiego widać, Polska 
jest obecnie przedmiotem pogłosek, plotek 

podejrzeń najróżnorodniejszych czynn i­
ków mropejskich od angielskiej partii ro­
botniczej zaczynając, a na Bowjetach koń - 
cząc. N ie  ulega wątpliwości, że przedłuża­
nie sie tego stanu musiałoby zaszkodzić in­
teresom polskim. Przedi wszystkicm musia­
łyby na tern ucierpię'- nasze widoki gospo­
darcze. które popraw iły sie znacznie wsku­

tek skończone:’ właśnie m isji prof. Rwam c - 
rera z Am eryki.

M isja ta kosztowała nas sto tysięcy do 
larów w gotówce nie licząc kosztów utrzy­
mania przez cały czas pobytu w Polsce 
wszystkich je j członków. A le  eniądze te 
nie by ły  wyrzucone na ma,ne, ponieważ 
misja prof. Kemmerera miała sposobność 
gr mtownie zbadać stosunki gospodarcze 
Polski i złożyć wrobec finansistów am ery­
kańskich świadectwo, że Lol owanie kapi ta­
lów w Polsce nie byłoby dla nich /łvm in­
teresem. Jest to ważne szczególmd ze 
wzgledtT na sprawę pożyczki t. zw. D iilo  - 
nowskiej. Jak wiadomo w ielki dom imako­
wy nowojorski „I>illon et Cić“  udzielił Po l­
sce przed dwoma latv pożyczk i w kwocie 50 
m iljonów irutto z czego 35 m ilionów brut 
'O wyp*acił w  roku ubiegłym. pozosta1** z iś 
15 milionów obiecał ,-wpłacić w  chudli, 
kiedy ulokuje na rynku ameryka ńslrii.' o- 
bligacje już wypłaconej pożyczki. Tym cza­
sem vskuteł w rogiej Polsce propauu^d- 
i ogólnej nieu- ności do poli t rki eolskiej, 
popyt na te obligacje polskiej pożyczki o- 
kazal się tak małym. iż Dillon nie potrafił 
do tej pory ulokować wszystl ich wydanych 
już obligacyj. Co więcej, obligac już ku - 
pione, są mu z powrotem prezen iwane do 
odkupienia, co też szanująca no rirma ban­
kierska musi oczywiście zrobić.

T e r°z  00 powrocie profesora Kmnmo - 
rera z Polski i po ogłoszeniu przezeń spra­
wozdania o rzeezywistem położeniu gospo- 
darczeiu naszego państwa, o jego boga - 
ctwach naturalnych, spokojnej 1 ,warowi - 
tej ludności, tudzież o opartych w iem mo­
żliwościach rozwojowych jest nad-, d a . że 
te stosunki poprawią sie o tyle, iż m og li­
byśmy dostać nie tylko druga cześć p o ­
życzki Dillonow=kiei. lecz jeszcze zaciągnąć 
nową na warunkach znacznie korzystniej-

DR. ANTONI MARCZYŃSKI.

Powieść współczesna 
Ciąg dalszy.

Ani dla zaskarbienia sobie względów 
szeika. Łaski jego n4e porzebowal, a przy­
jaźnił z dawna się cieszył.

iVięc dlaczego? --  N ie umiał Ifassan od­
powiedzieć sobin na to pytanie. Trochę go 
nęciła niezwykłość i romantycznośó tego 
porwania, — ale czyż mi aj prawo zaspaka­
jać swój romantyzm, czy kaprys, kosztem 
zrujnowanego szczęćcia czworga osób, a pi ze- 
dewszystkiem tej dziewczyny ?

lassan musiał przyznać, że Rtevenson 
miał rację, czyniąc mu wczoraj wyrzuty. 
Przyjął te wymówki niechętnie, jako wyj)o- 
wiedziane przez wroga, w duchu jednak 
inupiał przyznać mu słuszność. Dałby wiele 
za £0, żeby to jutrzejsze wywiezienie Ireny 
można było odroczyć na jakiś czas. Aid nie. 
Ze późno. Trzeba .być dalej konsekwentnym 
i słownym. Szejk będzie czekaj w oazie £1- 
Akkras.

Hassa n bróeił się tyłem do morza i 
usiadł na balustradzie. W  tej chwili szczyty 
palm w najwyżs.mm punkcie alei, stanęły w 
jai nem świetle. Mleczne, smuga obniżała się 
szybko, potem rozezepiła się na dwa równe 
wąskie promienie.

— Auto jedzie z ze góry, — stwierdził 
półgłosem sam do siebie Hassan, podchwy­
ciwszy turkot moto-oi.

Na szczycie wzgórza ukaza’ y się dwa ja ­
sne ślepia reflektorów samochodowych. Auto 
pędziło z góry.

W odlej łości stu metrów od morza prze­
cina aleję Kartagińską tor kolejowy i rów­
noległy do niego gościniec. Auto de -adłszy 
skrzyżowania, skręciło na Pr»wq do Tu r>su.

Pędzący rójkąt światła, budził uśpiom , 
drzewa, i domki, a przejechawszy pogrążał 
je  znów w ciemnościach. Hassan skierował 
się w górę zastanawiając się 00 za auto mo-1 
gio o tak spóźnionej porze jechać w tej stro­
nie Kartaginy. „Zapewne młody Bej dąży 
-ta jakąś awanturkę*, — pomyślał Hassan, 
i nie ?piesząc szedł środkiem alei, gdzie 1 
przed chwila przepędziło auto.

Na skrzyżowaniu dróg spostrzegł Hassan 
zziajanego psa który węsząc nosem po zie­
mi przeleciał tuż koło Hassana nie zwraca­
jąc nań najmniejszej uwag5 i pognał w fttro-1 
nę morza, aż niespodzianie powrócił i za -, 
szczeka! radośnie.

— Bebek! — Bebek! A  ty gdzie się w łó-' 
czysz po nocy nicponiu? — zawołał Hassan, 
głaskając psa Azzoura. W  tym momencie 
wiatr przyniósł echo syreny oddalającego 
się samochodu. Wesoły Bebek stał się nagle 
groźny. Nadstawił uszn, ogon wyprężył, 
siećLfu na karku, aż do kończyn krzyża zje- 
żyła mu się i warknął z wściekłością. A  kie­
dy spostrzegł, że Hassan chce zboczyć z dro­
gi. chw-ycił go za połę płaszcza i opierając 
się z wysiłkiem łapami, pociągnął go w gó­
rę alei palmowej.

Jakieś zł« przeczucie ścisnęło nagle ser-1 
CC Araba. Dał się psu wieść do cystern..

Drzwi chaty Azzoura zastał zaparte od 
zewnątrz a wrota cysterny uchylone. Szyb­
ko wpadł do ciemnej izby i świecąc, sobie 
kieszonkową lampką, znalazł dwu związa­
nych mężczyzn.

Z trudem zdołał się od nich dowiedzieć, 
co zaszło. Łamali ręce, zawodzili głośno, mio­
tali straszliwe klątwy, przysięgali zemstę 
nieznanym wrogom, którzy uprowadzili j 
Hatmar. I

Z niemałym wysiłkiem nakłonił ich Has- 1 
san do przeszukania podziemi. Zasunęli za 
sobą rygle wrót cysterny i Hassan z wycia 
gniętym browningiem biegł pierwszy, przez 
oświetlone labirynty kurytarzy. Tysiączne 
kombinacje przebiegały przez jego mózg.

Kto to mógł być?

Gdyby to była policja, to niechybnie za- 
aresztowanoby go przy wejściu do cysterny, 
— rozumował gorączkowo A może iiteven- 
son? — przebiegło mu przez mózg. Nie, to 
niepodobne Halęf miał go zamykać u noc 
w pokoju, zresztą Sb vensnp był gentlema­
nem i słowa by nie kłamał... Więc zdrada to­
warzyszy?

Hassan wbie"? w korytarz prowadzący 
do świątyni i nagle potknął się o jakiś mięk­
ki duży przedmiot.

— Inżynier!! — krzyknął A/znur prze­
rażony, pochylając się nad bezwładnym cia- 
łem.

— vobaez czy żyje ja  spieszę dalej — 
rzekł Hassan i popędź* l w stronę tajemnego 
przejścia w ścianie. Było otwarte,. Bystrem 
okiem spostrzegł brak szabel damasceń­
skich, rozrzucone dywany i otwarte gablot­
ki. Gabinet wyglą<lał najgorzej. Rozbite rzu- 
flady wyrzucone na ziemię, cała masy wala­
jących jję  papierów, szafka gdzie przecho­
wywał skarb zw iązkowy, wyłamana. Perły 
znikły.

Minął nastąpne komnaty i wnadl do po­
koju Ireny. Nie znalazł żadnych śladów wal­
ki. Posłanie leżało odrzucone, wszystko było 
na swoim miejscu, — tylko Hena znikła...

Przybiegł Azzonr z wiadomością, że inży­
nier żyje. Ostrożnie rozcięli mu marynarkę 
i rękaw, przyłożyli chustkę zwilżoną do ra­
ny. Tahat podtrzymj wał inżynier 1, a Azzonr 
nacierał mu skronie wodą i pod J r iu duży 
kubek wody do u«t. Ran ly  pił ehei-ie i 
odetchnął z nlgą. Wnet odt9y.sk en rg ji za­
jaśniał w jego oczach. Ścisnął rękę Has- 
sana:

— ( Chwyciliście iclr ?
— Uciekli... /
— To nie byli Francuzi. To był obcy ja ­

kiś akcent, mówił Steyensoii słabnąc znów
Hassan łowił cheiwie słowa inźvniera:
— Do mnie strzelał jakiś blondyn...

(0 d. n.).
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szych. A le  tu "4aśnie zachodzi n iebezpie­
czeństwo, że streszczone w yżej »ogloski i  
płotki o wojennych zamiarach Polski mo - 
gtt zniszczyć całkowicie o",ek iw any korzy­
stny efekt sprawozdania Kcmmerera i  u - 
trwalió aa dal n i e u f n i  kapitalistów am e­
rykańskich do Polęki.

Potrzeba też koniecznie położyć kres te­
mu stanowi rzeczy prze stanowcze zai irze- 
ozenie z  strony rz/fdń polskiego ,vszysiaich 
tego rodzaju pogłosek 1 stwierdzenie kate­
goryczne, że Polska przez nikogo nie zacze­
piana, także i  sama nikogo zaczepiać nie 
zamierza.

P a n e u r o p a ,
Po pokoju Westfalskim który zakończył 

wojnę 1 rzydzifcstoletnup a ?. nią razem cały 
ogromny cykl wojen religijnych, ludzkość 
przyszła do przekon inia, że nie warto bić się
0 iOf kto w  jaKiego Boga wierzy i w  jaki spo­
sób czećś mu oddaje. Zrozumiano, żejest to 
prawa osobistą każdego człowieka z osobna

1 że sposóo w jaki on tę iprawę załatwia 
mo może mieć żadnego wpływu na stosunek 
do t ego, ako do członka danej gromady 
ludzkiej Dzisia’ znam" się i przyjaźnimy cze 
6to z Ir.iżmi nie wiedząc, że są to kalwini lub 
lut-zy gdy my jesteśmy katolikami. O tern 
las, i by jakiś naród mógł wypowiedzieć woj- 
hę drugiemu z tego powodu, że zmienił on 
swoje wyznanie lub rytuał, o tern nawet naj­
bardziej fan tyczni wyznawcy danej religji 
warzyć iie śmieją.

Otóż *al po wojnach religijnych na koń­
cu wieków średnich zapanowała w  Europie 
tolerancja wyznań i religij, tak teraz po wiel­
kiej wojnie europejskiej zapanować powinna 
toieranca narodowości. Podobnie jak nikogo 
dziś nie obchodzi, kt« wyznaje religję, byleby 
byl porządnym i pożytecznym człowiekiem, 
tak nadszedł iuż czas, aby sprawę języka oj­
czystego i domowego, obyczajów i zwycza­
jów każdego zostawić jemu samemu i nie czy 
rić zależnym stosunku do niego od tego, do 
jakiej przyznaje się narodowości. Przez tę to­
lerancję narody me zgina tak samo, jak nie 
zginęły wyznaria. Przeciwrie, dopiero w tedy 
będą się mogły rozwijać swobodnie i hez 
wszelkich przeszkód i okazywać, czy i która 
narodowość jest naprawdę kulturalnie silniej­
sza i lepszą od innej. A gdy zniknie nienawiść 
narodów, wywoływana przez ucisk jednego 
przez drugi, zniknie ostatnia przyczyna do 
wojny między nimi. Przestana być oofrzcbne 
ogromne i kosztowne armje, których samo

n . —  •
istnienie zawsze prędzej czy później dopro­
wadza do wojen, znikną kord my graniczne, 
ludzie wyjdą z tych kojców i więzień, które 
sami sobie pobudowali, na wolność współ­
działania i pokojowego współzawodnictwa w  
pracy twórczej i pożytecznej, a nie w  nisz­
czeniu się wzaśemnem.

Upowszechnieniu tej prostej idei służy 
odbyty vr tych dniach kongres paneuropejski 
we Viedn i, nc którym z polecenia rządu 
polskiego, Polsf reprezentował p. Aleksan­
der L dnicki z Warszawy, w  którym wzięło 

! udział wiciu wybitnych mężów sta ti 1 euro­
pejskich, któremu nadesłał minister spraw 
zagranicznych francusłd Briand tnt izjastycz- 
ny telegram gratulacyjny, zgłaszając swój 
akces do idei paneuropejskiej.

V. parni Mkach swoich, spisywanych m  
wyspie św. 1 leleny, Napoleon Buonaparte na- 
pisa‘ : ,7Chwiałem zbudować związek państw 

| europejskich z jednym kodeksem prawnym 
1 z jednym sadem najwyższym dla wszystkich 
Musiałem to robić bronią, ale dzisiaj można 
zrobić to samo argumentami. Oby synowi 
memu uuało się osiągnąć ten sam cel w dro­
dze pokojowej, którego nie zdołałem osiąg­
nąć w drodze wojny. Niechaj królowie nabio­
rą rozumu i zrozumieją, że w  dzisiejszej Eu­
ropy nie ma już materiału dla nienawiści 
między narodami".

Sto lal minęło od tych słów. Europa raz 
jeszcze ,vzi( la wielka kapie! w swojej własnej 
krwi, ale słowa geniusza Wojny — Napoleo­

n a  — zaczynają się ziszczać. Narody zaczy- 
| nają rozumieć, że zbawienie ich leży na dro­
dze ookoju a nie wojny. I biada narodowi, 
który ociągając się ze szrozumienietti tego, 
oczywistego faktu, okaże się pewnego dnia 

. zawada na drodze Europy do — Panoitropy.
i u   ----------------- V -

viPI* Czy s^ d y  przysięgłych  
ss>ełn3a 'ą  sw e  F.adanie?

N edomagan a i 'araki —  konieczne śrotik; zf.r&dcze
Vv'e w^zyskicb nańs lwach kulturalnych, 

w kloryi h na skutek starań światłych i po­
stępowych kół społeczeństwa, lub w wyniku 
zwycięskie: rewolucji zaprowadzono sądy
przysięgłych, instytucja ta co pewien czas 
przechodzi przez ’ huraganowy ogień kry­
tyki.

O ile urzed wojną proLlan. wartości i 
nżyt“Cznośei sądów przysięgłych był przed­
miotem poważnych rozważań niemal wyłą­
cznie tylko kół prawniczych i facnowej pra­
sy, o tyle po wojnie — zwłaszcza w miarę 
mnożących się z dnia na dzień gorszących 
niespodzianek \verrtvktov ych — zaintereso­
wanie tą oprawą przenikło do najszerszych 
warstw społeczeństwa i stało się poważnie 
odczutą t rostką całej opinji i je j codzienne­
go wyraziciela — prasy.

Sądy przysięgłych, jako obywatelska 
straż sprav iedliwości, zawodzą zagranicą i 
groź. le niedopisują w Polsce.

Niedomagania tej instytucji, na gruncie 
obcym interesować nas mogą ze stanowiska 
teoretycznego, wadliwe nątomiasi [unkcio- 
nowuuie tych sad<w we własnej Ojczyźnie,

mozolnie i powoli montującej zręby swej 
państwowości, boleśuie nas dotyka bezpo­
średnio.

Objawy niemocy sądów przysięgłych wy­
stępują w czasach ostatnich z zatrważającą 
silą> widzimy niestety coraz jaśniej > czę­
ściej, że zbroduie najcięższe uchodzą bezkar­
nie, a suggei :ywnj wpływ uwalniających 
wyroków roazi z kolei zastępy nowych 
zbrodniarzy, których uieskarcma de iperac- 
ka brawura wytwarza w najszerszyct sfe­
rach niedyscyplinc wanego społeczeństwa 
lekceważący stosunek wobec sprawiedliwo­
ści, zawrodzącej w swej sile kaizącej.

W  tych warunkach ochrona 1 bezpieczeń­
stwo poszczególnych obywateli, zagwaranto­
wane konstytuc:ą, są poważnie zagrożone — 
ich prawo zaczyna się chwiać i upadać, a 
vrraz z fem trzeszczy w posadach prawo pań­
stwa całego.

Prawo państwa jest buwą praw jego 
obywateli — tę prawdę genjalnie prosto Uja­
wnił kib lot t lal wstecz Szekspir, gdy kazał 
swemu Shyllock‘owi ostrzedz trybunał we­

necki wymownemi słowy; ,'ł upadkiem mo* 
iego prawa upada prawo całej Wenecji".

Zdajemy sobh dukładnie Bprawę, że zło 
tak częstotPwio dziś ferowanej be: kahiosoi 
lężj głębiej, niż się na pozó" wydi c, nil 
jest tęż celem naszjm wyłącznie tylko apel 
do sędziów przysięgłych, by pewniej i moc 
niej sięgnęli do irzew swego oumicnia i za­
stanowili się nad tom, jaki jest ich obo wią­
zek obywatelski i co ezynić mają, hy ich 
wyroki wychowywały a nie znieprawiały.

Trzeba bezstronnie przyznać, że zło bez 
karności już wyrasta ponad głowy sędziów 
przy sięgłych i dl itego należy zastanowić się 
nad sn.nym problemem organizacji tych są- 
nó.v. N ie godząc bynajmniej w sady przys. 
jako takie i nie negując tej instytucji, bę­
dącej poważną i cenna zdobyczą postępowego 
sądownictwa, należy konsulom, powołanym 
do czuwanią, unaocznić ognisko chorobowo, 
aby mogli "ychło i statecznie zdusić uie- 
bezDieczeńotwo, które zagraża zdrowiu 
Rzpltej.

Całość omawianego zagadnienia da sie 
nomiennic i odnowiedzialnie rozważać przez 
trafne odpowiedzi na pytanie: czy sądy przy­
sięgłych spełniają ,.w< zadanie, jeżeli zaś 
nie, co należy uczynić, aby instytucja przy­
sięgłych, wymierzająca p( dsądnym sprawie­
dliwość nie wedle nar twej skal. poszlak czy 
dowodów, ale według żywego sumienia sę­
dziów mogła zabezpieczyć zgodnie z intencją 
p awodawcy los niewinnych i  znaleźć dla 
winowajcy mileżną karę.

Pierwsze pytanie: czy sądy przysięgłych 
spełniają swe zadanie? — upada bodaj bez 
protestu, — zgodna opinia, z prawa i lewa, 
od kilku lat podkreśla i narzeka. że przysię­
gli nm stoją, na wyżynie swtgo zada Ja, 
odzywają się nawet głosy, że ta wysoka u - 
styt.ucja obywatelskiej straży sprawie Jh- 
wości stała się w ostatnich czasach p, awdzi- 
wem reiugium pectorum (schronieniem 
grzeszników).

Należy tedy czemrychlej znaleźć uzdra­
wiająca odpowiedź na pytanie drugie: 00 
uczynić należy dla dodatniego funkcjonowa­
nia sądów przysięgłych i j »k  uprawnić ten 
drogocenny instrument, aby nie obrażał 
pra’ rą, twe rżącego moralną podwralinę po-, 
rządku społecznego w państwie?

Zbrojni w bogatą praktykę codziennej 
działalności sądów przysięgły cli, rozpatrzmy 
możliwe środki zai adcze.

Gdy przed kilitu tygodniami sninienio 
publiczne wstrząsnęły dwa, oiemal jedno-, 
głośne werdykty sądów przysięgłych, uw al- 
niające fałszerza „apierow publicznych i 
mordeice przyjacielu. tut. .Gazeta i-Jran­
na" w poczuciu coywatelsLiej udpow:odzial- 
ności prasy w kilku irty kulach zaalarmo­
wał u. opinję i wezwała do zastanowienia się 
nad grożncui zjawiskiem bezkarności 
zbrodni.

S„an. autor tych artykułów' \v konkluzji 
swych rozważań stanął wobec dylematu: re­
forma instytucji sądów przysięgłych, czy 
przeistoczenie psychilt,' społeczeństwa i osta­
tecznie przechylił się bu szali przeistoczenia 
psychiki sjrołecznej.

Gdyby to przeistoczenie psychiki spo­
łecznej było istcinie w krótkiej drodze Jo 
osiągnięcia, możnab., ewent. liczyć na to, żo 
dzisiejsza instytucja sadów przysięgłych 
przy wszystkie 1 swoich brakach organiza­
cyjnych mogłaby się stać dobrą w ręku do­
brych wykonawców.

Niestety jednak, to idealne odmienienie 
społeczeństwa przez wykorzenienie barba­
rzyńskich naleciałości wojennych, — nawrót 
do nakazów ety] i i podporządkowania się 
egoizm’ jodnostlu dib iu  ogólnemu nie jest 
w blłskie; przyszłości do osiągnięcia.

Triumfujący cham powojenny w dobrze 
skrojonym żakiecie panoszy się na przednich 
placówkach życia, wdziera się na najwyższe 
s: ezyty, przeznaczone dla polskiego intel- 
lektu i trzcha będzie długich lat zgodnego 
wysiłku całego aparatu wychowawczego, 
aby kiiltuj ze umysłu i serca wywalczyć na­
leżne stanowisko w społeczeństwie.
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Gdy t„dy ta droga poprawy stosunków 
Je jest 'hwilowo osfi i^alna p-rsostaje jako 
jedyne lekarstwo reforma możliwie najry- 
chlejbza lądów r i  ysięgłyoh.

V7 jakim klei ar fen powinna pójść re­
forma) (D o '. r °  s t  ).

H. LewartowskA

f t t A W A  r I e : l a . |

W ACŁAW  SIEROSZEWSKI.

M d  ftosjnafycfe
ludzi.

. (Ciąg dalszy).

Chociaż pensja 1 ży wlenie 1 aror.ciego
oaidzo obciążały skromny budżm na-zej .wy­
prawy; i chociaż biegające oczki ł Hsla bródka 
metysa nie podobały m‘ się wcale, musi' leiu 
się zgodzie, gdyż odesłanie go z powrotem 

. na Sachalin oraz wypiacenie według umowy 
części pensji za zawód wyniosłyby >rawic 
połowę kosztów utrzymania. Zabraliśmy się 
unfcr„[czxiie do przygotowania wyprawy,za 
kupiliśmy cotrztone piodukty i rzeczy i opra 
o wp 'Iśmy plan badań, według' którego mie­

liśmy je zacząć od ■ idaifcj włożonych .»a 
.vschod i JÓInoc "siedli, gdzie najsłabiej do­
bierała fala japońskich wmywów. Stamtąd, 
ustaliwszy zasadniczy typ ajnów fizyczny i o- 
byczajo-yy, zamierzaliśmy posuwać się zwoi 
na ku środkom więcej lijaponizowanym, śle­
dząc za o Ichylenii rfrt w  folkloj ze, wierzeniach 
i asie Ale zaszec. wy adek, który erb nasz 
plan odra/u wywrócił io gory nogami. Wpadł 
nawnego dnia do mnie Bronisław i w wiei- 
klem jodnieceniu oznajmił, że układa się 
wszystko doskonale że już zawiązał przyjaz­
ne stosunki z miętowymi ajnami, że należy 
według niego, plan zmienić i znajomość wy­
korzysta d..

—  Jak wykorzystać”* Co wykodzystać?
— 7 iraz ich przyjąć i...
—  Kogo?

— Ajnów.
— Odzie oni są?...
— Tu są...
Wssazaf rę a na niedomknięte drzwi ko- 

r/taiza, ;dzie istotnie dostrzegłtm wspania­
łą grzywiastą jsłowę rosłego ajnasa. Zapro- 
sile go ggstęir, żeby wszedł. Był ubrany 
w białe, długie kimono, vyszvte czarno-ide- 
bie.iko-czerwonemi ainc~Vienr deseniami. No­
gi miał bose, potężne łydki, '‘Kryte pooa.temi 
bruJnemi nogawlcami. Wszedłszi1* usiadł na­
tychmiast na ‘ .mi i zaczął gładzić rpadają- 
cb ud- iŝ .y juklami włosy oraz azamą, lśniąr 
cą długą brodę, poczem pocierał dłoń o dłoń 
modlitewnie złożonych rąk. Przykucnąwszy 
,'apizec'w ;:o^cia, czyniłem to samo, gdyż 
ł *ioni«ław już mnie lauczyl był tego afnos- 
kiegc powitania. Pojawiła się niezbędna Her­
bata i zaczęła ijżntowa. ."lość opowiedział 
. am- że zwie się Spańram Nomura, te miesz­
ka we wsi Siraoj m  wschód od Morosanu, 
na morski,i r ,-zegu. M" tam własne gospo­
darstwo, łodzie i sieci, lecz przyjezdny japoń­
czyk skus,ł jo obietnicą wielkich zarobków, 
więc :godził się udać wraz z toną i paroma 
-ąsladaml na wystawę Jo (Saka, gdzie mie­
li ..udawać" wi.ś ajnowską i ookaaywać 
,,św5ęte niedźo idzie". „Pokazywali" je trzy 
m-csiące, przedsiębiorca japoński oszukał ich, 
nie zapł; .ił ani grosza, zbankrutowała iciekl. 
Pospizeoawali więc wszystko, w  mieli: rze­
czy Kotłj. czainiki, srpbrhe upiększenia... le­
dwie tm starczyło na bilet kolejowy do Uako- 
dak . Tu znaleźli się bez grosza, bez znak,- 
mości...

— ła et przenocować nie mieliśmy 
gdzie, bo do nbe.ży nas bez zapłaty nie pu­
ścili... Od wyjazdu z Osaka nie „dęliśmy w  
ustacn ziamoozka rvźu... Żona chora... lesz­
cze na wysławię dostała „beTi-beTi", co też 
jej kazali pokazywać... Nie wiemy, gdzie się

zwrócić... Nikt nam tu nic me da... Jesteśmy 
„ajnu“... Jai ończycy itos nie lubią. Naigrawa- 
ją się... Choć sie utopi... Wiem, Dobry Duch 
zesłał nam rego wspaniałomyślnego Niszpa 
(pa lą ).

Wskaziił głową i wdzięczne.n spojrze­
niem na Biomsiawa, pochylił się całym kor­
pusem, znów gładząc swoja v>uroczystą bro­
dę".

—  Istotnie l-ziwne zrządzenie i... —  pod- > 
chwycił Jrcnisuw. — P arze, stek na ulicy, 
rozglądają się bezradni. Podchodzę. „Co tu 
< obicie ? ‘ — pytam po amowslci. Tyślaiem, 
że grom w  nich trząsł. Zdębieli. Kobieta za- 
czę'„ płakać. Zbiegli Się japoflczycj. Odpro- 
wadziłt.n więc ainów na strome, rozpytując, 
co i jak... Kupiłem lir „bento1 (pudełeczko z 
ryżem f dorwani V.. Wtedy dopiero rozwią­
zały się im Języki.. Ozy nie nada.. W  wUją 
naszego wyjazdu... Rozumie się, że pojedzic 
my do nich.. To nas odrazu prowadzi w, 
rdze, ainow*T1ego życia o na stopie przy* 
jselelskiej ćupełtiie będzie inna robota, ja 
ich znam. Za ruszym serca zapłacą nam ca­
łą duszą... Dcłem im Je * (dw? złote) ale to 
m ło, trzeba u dać na bilet kolejowy., na ty­
toń na najpilniejsze potrzeby... —  dowodzi, 
żarliwie Bronisław. Torouci. który zjawił się 
y t-akcie naszej rozmowy, był o wiek wstrze 
mięźliwszy. Dać trzeba, ale nie za duiol —• 
radził jpokojnle.

Daliśmy im a jeny. Ncmuro nie posiadał 
Się z radości. Szczere wzruszeni malowało 
sje na jego mięsistej twarzy: "bielał żono wy­
siać do domu a jam miał zostać, aby nam po­
magać w poc.ózy Po naradzie odrzuciliśmy 
pi opozvcję. Niech jedzie naprzód i pi zygotuje 
wszystko u siebie, gdyż tu ,w mieście nie jest 
nam potrzebny.

(C. d. n.), b

Slnlont tiDSlrjaeki kutii
N ap : di rabu n R cw y , który  

udarem nić no.
(t ) I  zm svu •‘ “den yypidek dowodzący 

zdziczenia obyczajó1" wśród mtodzieży. któ- 
Tą wychowały: wojna i kryminalne filmy
amerykańskie.

W  nocy ż,5 na S paidzio~\ńk,n rapndł 
austriacki student Johan,, Whiitmann na 
małżonków C zajka w pokoju huteJ jwym 
wielkiego be.iińskiego hotelu Esplanade, 

_ i — grożąc naMtym rewolwerem, sażądal 
wydanie pieniędzy i klejnotów. Panu Czaj-1 
ce udało się lozbroić ba dytę i zaalarmo- 

. wać pe1- onąl hotelowy. Withmanra aresz­
towano Złożył on już p sine zeznai e i przy­
znał D1ę do napadu r^buni owego. Pe dał ze 
r-odził się w ,L<K>6 r. Przed dwoma laty zło­
żył egzamin doj, żałości Potem stu ’ jował 
chemię w Monachium i gmulciwo w Wro­
cławiu, V. ■ iernuiu przyjechał do Jeil.na. 
K ieJy wydal juz wszystkie, jakif mist pie­
niądze. postanowił urządzić napad rabunko­
wy, aby tuieć środki aa utizymame życia.

tym celu wziął owego dnia przed napa­
dem auti przy dworou Anhaltskim w Berli­
nie i zajechał prze 1 no te] Esplanade.

"V księdze melanukowej zapisał się jako 
Alfred Pschorr z Monachjum. Miał ze sobą

Radio dfa wszystkich.

Malutka Kazia też uznaje radjo...

elegancką walizkę, był doskoi nę ubr jy  1 
rooił wrażenie zamożnego młodzieńca. Otrzy­
ma/ pokój na parterze. Umywszy się, wy; 
szedł na miasto ni spacer. Około 8-mej 
wieczorem wrócił do hotelu, w sali ri jtaura- 
cyjnej kazał sobie podać kolację, zjadł i po­
lecił aby mu racLunek pizysłaro do nume 
ru. O godzinie dwunastej w ncey usłyszał

w swoim pokoju, i ‘ sąslędni numer zajęło 
świeżo poślubione bogate mi.lii isiv o, wy­
bierające się nazajuf-z w podró* poślubną. 
Przewidując, że mają przy sobie większą 
sumę picnięuzj i kle. ioty, postanowił aa 
nicn ni ,prść. Pokojówka hoteiowa właśuit 
przed cLwilą przyniosła lm selterską wodę 
i wyszła. Wśliznął się tam, zanim mieli ez< s
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•wmlrnąó drzwi. Z lewolwerem w "ąku staną* 
przed małżonkami i j oztprzuł: „hece dc gó 
ryl. Gdzie p uuądze i klejnotyt",

Paju Czajka, oficer i ezerwówy, nie prze­
ląkł »ię wcale; pochwycił bandytę za ramu; 
i wykręcił tak, ie rewolwer, chód wystrzelił, 
trafił tylko kulą z podłogo. Zaczęii sie z so­
bą szamotać. Pan Czajka zdołał nupcsmiku- 
iri wyrwać rewolwer. Równocześnie pani 
Czajka z„an rmowała telefonicznie zarząd 
hotelowy . Bandyta uciekł, lecz nie mógł jnż 
oputeió hotelu, bo na pierwszy alarm, że 
goście został; napadnięci przez bandytą, zam­
knięto automatycznie wszratłcie wyjścia. Je­
den z i dnerów przyłapał bandytą, ukryte­
go sa bilardem w lokalu restauracyjnym. 
Oddano go w rące policji

Przy rewizji ^oblstej znuleztenc. u Witt- 
manaa patrony, flaszeczkę z cnłoroformem, 
d ie bomby gazowe dla ogłuszania i mło­
tek. Ten magazyn bandy,, ki świadczy, że 
przygotował sią do -abunku podług ",na- 
nych bancTukieh metod.

Nie udał sią tei pierwszy wystąp.
Teraz sąd rozpatruje ;jeg< sprawą- 
Czy poprawi go więzienie! 
i tej drogi, i a jaką wszedł, trudno już 

wrócić do ro.mulnych warunków sycia
łapad rai unkowy sią nie uaar, ale la- 

piątnowany jako b„adytp, czy odzyssa kie- 
łyś tą silną wolą, eby dźwignąć sią i zmyć 
tą nańbąt

Ultimatum urzędników or-Astwo
wy(h w Austrii

(Od naszego 
Wiedeń, w października.

Spraw i p rdwyżki po1 014. r urzędni­
czych doszłe obecnie ao punktu kulmina- 
. ty ne^o. Onegdaj wystosował urzędnicy do 
' cunclerra dra Ra męka ultimatum, grożące 
rozpoczęciem strejku wreUfonach w soootę, 
dni 8 go b. n>. o godz. 12 tei w  południe, 
naslepms zaś, stopniowo, także > w  innych 
urzędach, na wypadek nieuwzględnienia ich 
^ostuiatów.

W  ostatniej chwili przesunięty zost~ł 
termin ultimatum do dnia 12. go c . m.

W  wypadku odmownego załatwienia 
sprawy czeka więc stolicę naddunajską zu­
pełne zamknięcie od -eszty świata. Komu-

korespondenta). ^
nikacja teIefonicznó>teIegi aficzua. o m  pocz­
towa b [dz. s całkiem przerwana. M :asto bę» 
dz e zdane wyłączni; tylko na pocztę pan­
toflową, lub też wiaó mości z gazet obcych, 
które przywiozą raikioloty...

MieszKańcy Wiednia mieli już niestety 
kilka razy przy jemność znalezienia się w  lak 
miłej sytuacji,, którą możnaby w ca ym tego 
słowa zn i zeniu nazwać „bez wyjścia4.

Spodziewać s ę jednak nalc ży że w  o- 
sta tnie j chwili dojdzie przede do porozu­
mienia, a strejk zapow.od any skończy się 
jedynie na przedwczesnym strachu.

MIECZYSŁAW LISOWSKI,

ni u róz, śnieg i  słotą. Lecr w zupełności 
ni i ozwiązuje to jeszcze samego Zagadnie 
nk, rej w ielkiej bolączki społecznej, której 
tak jsiskTawym wyrazem jest przejmującą 
tr&ge lja  ludzi bezdomny ch

Zwalczanie je j —  to jeden z najpilniej 
szych postulatów zasów obecnych i rządu, 
k tóry  potrafi skuteczną akcją na tem po,a 
przeprowadzić -askarbi sobie wdzięczność 
szerokich rzesz, uginając;, eh sią pud brzr - 
mieniem katastrofalnej kląski głodu mie­
szkaniowego. A  usiłowaniem rządu winno 
przyjść z poraoca całe społeczeństwo, bo 
trageuja ludzi bezdomnych, to akt o- 
skai żenią dła społeczeństwa, w  którem ono 
istnieją. (c.).

3V A D E 3S Ł r A N E ]
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Lichwa mieszkaniowa na prowincji;
Kosztowne mieszkanie w Turce nad Stryjem.

(d.). Dowodem uprawiania lichw y mie­
szkaniowej także na prow incji jest fakt w y 
rafinowaneg- yyzysku, który m iał miejsce 
w Turoe iad  Stryjem,

Oto w istopadzie 1924 roku idwokat 
dr. Souj moki w ynajął tam w  udbudow -rym  
domu M irłi L rte i pomie°zKanie, składając?- 
sią z trzech pokoi, k chni, komórki i piwni­
cy. Prócz pokoju bt-Ikonrwego reszta pomie 
szu. unią "rze  ustawia sią nieszczególnie, 
gdyż arugi pokój jest na pół iemny, a tak 
jam o kuchnia Malutk-* zrś pokój na kance­
lario iwokaoką jest w drugim końcu kory 
-rza. Kom órki na drzewu nie ma, a w  piw ­

n icy stoi woda.
1 n  to wszystko właścicielka kamieni­

cy kazali, sobie zapłacić za rok z góry 250

dolaiów. Nadto dr. Sochmki za nalewanie 
ścian i oczyszczenie podłog zapłacił 29 do­
larów, a  za naprawę balkonu w yłożył za 
właścicielką kwotą 10 dpi. Zatem m ieszka- 

e w  Turoe za jeden rok kosztowało 289 
dolam w I

Faat to "zadro zdarzający sią * we Lwo­
wie. A  że właścicielka tej kamieniej Ertlo- 
wa, korzystając % przymusowego położenia 
dra Socbockiugo, wymusili na nim czynsz 
najmu za :ok nastąpny w  kwocii 240 dola­
rów, przeto ten uczynił douiesienLj przeciw 
nic ■ o wystąpek lichwy meszkaniowej.

Sprawa ta wy wołali* w T u ra  w ielkie 
"ainterfcscwanie. gdy* lichwa mieszkaniowa 
priez tamtejszych daścioieli rodności jest 
uprawiana na szorOKą ukalą

id.) Swego czasu tłużąca Magaaiena 
Zioło po nnta malarza pokojowego. Ars to- 
r ie g o  N iem ca, c. tmieszkałege nrzy ulicy. 
Szeptyckich C3. N iem iec udawał w  niej z a ­
kochanego, praw ił je j piąkne słówka o m,_! 
żeństwie i doszło do te g i, że ona i oyrła  nie 
ślubne dziecko, które dziś liczy  już czwarty 
roić życia

Jednam Niemiec z Ziołówną nic ożenił 
sią, a  ąd skazał go na 'tłaec.uc a lim en­
tów, "którycn on już od roku je j nie p*ici. 
Toteż matka, nie mogąc ze swych doteiolów 
opłacić ,/szystkich kosztów, wczoraj udała 
sią do Niemca celt m p r z y p o m n ie ń m n  
zapłacenia zaległych rat Lecz sternica 
rouw niej zachował sią brutainie. Pobił ją 

dotkliwie, a następnie zrzucił ią  wraz z 
dziecin >m ze schodów. '; t

Ziołowa npaCnjąc _n .chodach, rozb i­
ła sobie głową tak, że do niej na miejsce 
musiano zawezwać Pogotow ie ratunkowe 
Gdy tam zjaw iła sie nolicja, N iem iec zbiegł 
z obawy aresztowania go.

ODGŁOSY CHWILI.

M ia  ładzi bezdomnych.
Dc częstych zbyt częstych niestety go­

ńca odwiedzających naszą eaakcję na tezą 
Indzie, którym grozi eksmisja z m ieszka­
nia. Przychodzą zruzna. żen i pytając, »  
począć, d ókąd sią zwrócić jak zaradzi' ka­
tastrofie, która im  grozi. Bo katastrofa jei c 
ł  iste znaleźć sią z rodziną bez dachu nad 
głowa, być wyrzuconym na oruk, zdanym 
na okrutną poniewierKą —  jesnczi w okre- 
gif takim jak  obecnie, gdyż jesień coraz 
dotk liw iej dobiera sią do ludzi, a za je j ple­
cami szczerzy zęby nielitoeciwa zima

Ustawa, jak Każda ustawa, jest głucha 
na tragedją takich ludzi bezdomnych. —  
Trzym t sie 1 rzepisów Litery r ra w « i feruje 
swe wyroki, bez oglądania sie na jak ieko l­
w iek  wzglądy. Tek  nakazuje tej obowiązek

a po za nim —  nienstępUwrośe zbyt często 
i  b ie l- serca ze „trony tych, którzy w  d ro ­
dze skarg eksmisyjnych egzekwują prawo 
silniejszych wobec słabszych. kci*ystająo 
z lada okazji do wr/zbycia się n iew ygo ­
dnych lokatorów, d z ięk i temu w yrok i eks­
m isyjne cypią się jak z rogu obfitości wywo 
łująo nieopisaną rozpacz wśród córa” l ic z ­
niejszych następów ludzi, dotkniętych tym i 
w yokam i.

Obecnie nadchodzi wiadomość z W a r -  
szawry, że Hf sprawi, tej m* nastąpi pe\nia 
zmiana na lepsze Oto na skutek int :we» - 
cii o\ecnego ministra spraw wewn. Sławoi- 
Składkowskiugo, ma n,in tui^two sprawie­
dliwości wydać sądom 'miecenie, by wyro­
ki eksmisyjne w  OKresie mesięcy zimo­
wych bvły  wydawane jedynie w  w yp ad­
kach wyjątków ''eh, i zachowaniem n a jda­
le j idącej ivz,glcduości

je s t  to jnż w  Każd., m r iz ie  coś. bo 
przv&ajniniej bledaow nie bąda w yzu ca n i

Z SALI SĄDOWEJ.
Oszu a małżeński

(<Ł). Już w wczorajszym numerze „W  ie- 
kii Nowegu" rtea liśm y treść oskarżenia w 
sprawie kbritham* Demolinga, przeciw 
któremu toczyła sią przez dwa unf "O^prn - 
wa o szustw.. za-ąćz»nowe. Jak wiadwno, 
Dembling od kupca Wecłislera pobrał 1000 
dolarów poci przyrzeczeniem małże; mwa z 
.ego córką, jednak tego nie uczynił. Rów no 
.jześnio z rozprawą interesoi. ane rodziny 

i toczyły miedzy sobą pertraktacje i w re ­
szc ie  przy ramKiręcłu postąocwenia dowo­
dowego adwokaci obu stron o» ./iadczyli, że 
snrawą zwrotu pieniędzy z Demblingiem 
załatwiona ugodowo, wobec es ego f y b u *  
nał uwolnił Dernblinga od oskarżeni! u —. 
Rozpraw" prowadził radca Eminowicz, bro 
n ił d r .F i ł ;tz, stroną poszkodowaną zastę­
pował dr. Laub.

W yb ryk i studenta medycyny.
(d.) W czoraj przed trybunałem orzeka­

jącym  okręgowego ,aau marnego stawał 
student medycyn y P rim u Ł Oskarżony on 
by ł o zbrodnią zhańbienia. Dopaś ‘ił w.o on 
tej na dwóch oóreach pewnego sierżanta,
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*»d którego odnajinowa^ pukó.1̂  Rozprawa 
ujawniła, ie  dziewczyuM te nie m iły je- 
Kfize 14 lat i  dobrowoli ie oddawały lę 

wrajb z Prim a kiom wyuzdanym orgiom. c'o 
przeprowadzonej rozprawi j (rybunał zasa­
dził go na 6 miesięcy ciężkiego więzień? s z 
warunkówem zawieszeniem kary. Bronił 
dr. P ie rack i

U  jednostkowego sędzi ega 
,(<Ł) Jednoskowy sędzia, radca Ł y c z -  

kowski, prowt * z ił \ czort, j rozprawę p rze ­
ciw Izydorow i Zein5gowi, ajentów4, hanuu •

wemu, oskarżonemu o sprzeniewierzenie ró­
żnych kwo Szkodę ponioe' j  firmy : 
Goldberg, M. Helfer oraz OPo Pe i i Ski. 
Zeinig został zasadzony na 6 cygodn: are­
sztu. Natomiast sędzia ŁyczkuwsLi zasądził 
na 9 miesięcy ciężkiego wie* ienia Fio-ra  
Łukasiewieza. Ten będąc woźnica w  ueki ,i - 
ni W . Rchirmera skradł swemn > oledze 
Tjizonowi 100 zł., a wydalony ze cłnżby po: 
ciął mu nożem buty, zaś p. Schirmerowi 
uprząz na ^konie, czem wyrządził szkodę n *  
677 złotych

czynić zakupów w obowiązujących godzinach praw 
cy. chcąc nie chcąc, kupaia artykuły spożywcze wl 

oda "  ch 1 w owocarniach, gdzie mnszą Z* nie 
płacić znacznie wyższe ceny.

A NADESŁANI?. A

(d.). Onegdaj w W 4dełkaeh koło Kolbn- 
ozowy zgłosiła sie w posterunku poliey.i - 
nym tamtejsza gospodyni Rozalia Chru­
ścielowa. Doniosła ona, że mąż jej, Paweł, 
liczący 4at 40, irzed dwoma dniami wybrał 
sie koniem celem sprzedania tegoż i wiecej 
nie wrócił. Prosiła zatem o zarządzenie po­
szukiwania za meżem.

Tymczasem następnego dnia w lesie. 
należącym dc Jana Pokryki, znaleziono 
zwłoki Chruściela i ustalono ż« zginął on 
id strzału karabinowego. Dochodzenia po­
licyjne ustaliły. Że śp, Chruściel zajechał 
wozem d tego lasu, aby tam skraść ścięte 
?ałezic. Gdy stan ,ł na miejscu został z nie- 
nacko ugodzony nula i na miejscr zaroił- 
er„~l życie Drdej stwerdzono, że tej zbro 
dni dopuścił sie tamtejszy parobek, Józef 
Godck.

Aresztowany Godek przyzna, sie do 
tego m-ynu i opisał przebieg całej zbrodni. 
Dodał jednak, że do niej został namówiony 
przez Chruścielową. Mianowicie przyrzekła 
mu «>na, że w razie isuniecia mężu z tego 
świa a,- w: jdzi za niego zamąż.

Nfa uej podstawie policje fueszix>wała 
także ChrudeieŁ wą, liczna 32 lata- Oboje 
oni zostali już odstawieni do sądu.

f  n j  derpieniach nerek, churopach mocze ,/ycL, 
Pęcherza moczowego 4oI.. -go OdBtlka kiszek na­
turalna woaa gorzka „Franciszka-Józefc" łagodzi 
usuwa szybko gwałtowne boleści przy wypróżnie­
niu. Poświadczenia szpitalne ootwierdzaji, że woda 
F. nersz* Józefa przez swoje, łagodzące ból, dzia­
łania nadaje się również dobrze dla osób starszych 
ik  i młodzieży, nawet przy ;zęstem stosowaniu. 

?ądać w aptekach i droguerjneh. 2668

Z w b k !  im a s c k ;o w a n e j  
dziewczynki

wyrzucone z okna  pociągu  
Głowa, ręce i nogi dtic<ąte od tułowia.

Blsdmcę
n i a d a a r M i . i a t t  u >v wu, 
d z iaa  wzmacniająco, odżyw­
czo, podnieca apetyt, nieo- 
cen. trodelc dla r konwałesc. 

P efs«rava lle  Mra K rzy s .to fo rs k l«g o
Wino rhinowo-telazli «  na m-ililze hiaxp«ftłkiej. Do i<abvci> 
we wszystkich antekach i drogerjach. — Cena za fl 4'25 tl.,
Ał W  a w laonom  In nrAnie '|}d(ló ‘ y ra tllif1 PoiSCWlTflli

■ rłnnt cheBL-farm. Mr 
144?

dl 2*4a We własnym In eresi 
M r» K r ^ s z ło f  
Krzysztoforskt

'azłoforskiego, — Laboratorfutn Chcffl.-farm. Mf. 
Tji*now

(d ) W  poniedziałek, w  czasie gdy do 
Jas’a zdąża1 osobowy pociąg przez terc 
gminy Męcince, obok toru kolejowego prze- 
cho ził robotnik kolejowy, nazwiskiem Sta­
nisław Faber. W  chwili, gdy mijoł go po­
ciąg. zauważył on w  okni : jednego z wa- 
gorów  jaki sś lęce. które wyrzuciły większy 
pakunek. Upadł on na szkarp kolejowy 
i zesunął sij do rowu.

Wiedziony ciekawością Faber zbliżył 
się do pakunku, który był o-wiązany szn >jv

kiem i zap> ezętowany lakiem. Po  rozwiąza­
niu tego pakunku z wielkiem prze ażenicin 
stwie.dzif, ie v'ewnątrz znajdują się /.włoki 
dziecka ołci żeńskiej, mogącego lkzyć około 
s/esciu ląt, Całe ciało było formalnie m a - 
sikrowane. Głowa, ręce i nogi były odcięte 
od tułowin.

O  tem odkryciu Faber zawiadomił za­
raz posterunek policyjny, który /o począł 
dochodzenia celom wy*rycia osoby, która 
je-.t sprawcą tego- ohydnego mordu.

0  rów no pi i f s
( I ! )  Blisko pół roku detaliści dziaiu spożywcze­

go we Lwowie, t. zw. grajzlernicy, czynią starania 
u Kompetentnych w ładz o zyskanie przeatużenia 
czasu praęy w haiidln w ogólności; w szczególności 
żądają przedłużenia tego czasu w  godzinach wie­
czornych ćona.tnniej do godz. 9-ej, na wszelki wy- 
pad-k żądają równego traktowania ich z owocarnia­
mi. Obecnie, gdy nastąpiło prowizoryczne zarządze­
nie, aby .wccarnie naaal miały otwarte swe loka­
le do g. 10-ej wiccz, tak jak to miało miejsce w  le 
cie, pokrzywdzeni grajziernicy wystosowali memo­
riał Jo Rad/ miejskiej i do Ministerstwa Pracy i O- 
pieki Spoi żądając jednakich praw.

Pokrzywdzeni podnoszą z naciskiem, źe w ra­
zie dalszego uprzywilejowania owocarń i zezwole­
nia im na otwarcie sklepów poza g. 7, a nawet, jak 
tego owocerze żąJaią, do g. 11 w nocy, grozi im 
ruiną, gdyż gra)zlernrcy. którz”  tylko z łruJnościi» 
Zarabiają na utrzymanie i wobec istnienia wielkich 
sklepów spożywczych t. zw. winnekolonjalnych. nie 
mogl-by wytrzymać konkurencji ze strony owocarń 
I jadłodajni.

z Dotąd konsument, wiedząc, iż sklepy spożywcze 
zamyka się o g. / wiecz przecież starał się czynić 
zakuuy przed zamknięciem tych sklepów, gdyby zaś 
to samo mógł dostać w owocarniach do 11 w nocy, 
nie byłoby mu śpieszno z czynie.jiem zakupów w 
następstwie czego nieliczi.. ci odbiorcy odpadliby 
tem bardz ej, bo wszak zakupy artykułów spożyw­
czych czyni się rano i wieozo.em. gdy konsumenci 
wracają z urzędów i z roboty.

Kwestia zezwolenia na stałe otwarcie owocarń 
do godz. 11 w nocy jest nietylko kwestją bytu kilku 
nasiu czy kilkudziesięciu owocarzy we Lwowie, ale 
sięga głęboko w byt około 1800 ;ra;zlerników we 
Lwowie, dla których rozporządzenie, faworyzujące 
owocarzy, byłoby ruiną, gdyż nietylko na wysta­
wach tak zwanych klepów owocowych ale {err 
więcej wewnątrz rich widz:eć można artykuły spo­
żywcze a nawet i pieczywo, które się sprzedaje 
pod płaszczem towarów Fzekomo owocsmianycli.

Grajzlernicy domagają się więc przedłużenia 
czasu pracy ,v handlu spożywczym, a conajmnifej 
zrówmania ich z owocarniami i to nietylko z, wzglę­
du na ich osobisty inferes, ale te* z° względu na 
interes szerokich sfer spożywców, którzy nie mogąc

Jak zosirł airorem 
drama:y:znyni.

J a M i e  t r u d n o & c i  m u s i a ł  Jj O - 
K o n a ć  R o s t a n <3 J o n  t n  o i . a -  
g r a n o  p i e r w s z ą  J e g o  s k t u K ą ,

(?) Warto z okazji wystaw ienia „Cyrana 
de Bcrgerac" ra  scenie lwowsk.. j przy om 
nieć, jakie to peryp - je przeć odzi? Edmora 
Rostand, zenim „został przyjęt\ na scenę- .

Opisał to w swoim czarie sam pod 
tytuł m : „Jak zostałem autorem dramaty^ 
cznvmfc. Rzecz ta ukazała się w  paryskich 
,Annales*.

Miał lat dwadzieścia, kiedy napisał 
jednoaktówkę p. t. „Dwaj p -rwy *. B R  to 
d uog dwu osób wierszem. Miał to odegrać 
na arna'orskiej scenie z narze zoną Aur 
przez myśl mu nie przeszło aby to n. ałc 
jakąś wai tość literacką. Narzeczona dała tę 
rzecz do przeczytania panu Feraudy, u któ­
rego brała lekcje dykcji i dek amacn. Fe­
raudy tak był zachwycony tą jednoaktówką, 
że złożył rękopis na ręce ówczesnego dyre­
ktora Comedie Francai-.e p. Cła t tie. Dy­
rektor Claretie przeczytał rękopis nieznaneg > 
autora i był również zachwycony Pi z v rzekł 
nuwet, że utwór ten wystawi. Lecz do tego 
nie doszło. Ale juz o udziła s ę w  Edmon* 
dzie Routandzie pauja autora dramatycznego. 
Naoisat w  parę miesięcy potem komedię 
w 3 aktach „Romantyczni" i wręczył ią aj 
rektorowi Claretie. Gdy utwór ten, —  ;afc 
io jest w zwyczaju w  Comedie Francais®, 
przeczytai na głos pized ie  opaciem komisji 
teatralnej, —  usłys/ał, ze sz uka za długa i 
należy skróć'; d {a ogi. Czytam* dłużę’, jr.k. 
godzinę, trwać nie moze. Porobi1 nieznaczne 
skróty i nauczył się czytać tak prędko, że 
za godzinę był gotów z przeczytaniem 
„Romantycznych' w  nowe',, poprawi anej 
redakcji. Uprosił wtedy aeropag sędziów o 
pozwolenie przeczytania sztuki na nowo. 
Spełniono jego prośbę. Wśród sędziów, ze­
branych przy tej prób e czytań a, znejdował 
się także sławny tragik Mounet-Sully: sie­
dział i słu chał z zegarkiem w ręku. Czytanie 
trwało godzinę. Przyjęto sztukę do i  ania.

Teraz należało uzbroić s 't‘ w  cierpli­
wość. Nieznani autorow e d. amatycini lata­
mi czekają na wystawi nie s tuk , przyjęt- j 
do grenia*. Czekał takie Edmond Rostand 
na wystawienie „Romantycznych" całe dwa  
lata. Radzono mu tymczasem, aby wycofał 
sztukę i napisał nową. N e w  cr.ono więc 
w  powoczen e „Romantycznych". Miano 
dwie wątpliwości, czy publiczność i krytyka 
przyjmą bodaj życzliwie tę sztukę, nap. =aną 
wierszem. Kiedy nadszedł azień premiery,

i
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R >stand pewnym był, że sztukę spotka 
klapa sromotna. Z rezygnację czekał kata­
strofy, tóra zdała się być nieuniknioną.

Gdy podn osła s >< l utyna, r tan ul za 
kulisami Pot zimny oblał mu czoło. Drżał 
na Lałem cit-le.

Zaledwie rozbrzmiały wiersze „Roman­
tycznych* —  już po pierwszej scen’e ode­
zwały się na w  downi brawa.

Zrozumiał wtedy, że powołaniem |Cgo 
zostać autorem dramatycznym.

Radiotelegrafista,
K tó ry  h i «  m ote spać  i p a n ­

na* K tó ra  śp i od  roku .
D.twn* skutki radjokoacertów.
(b ) Pewi:n lekarz z Birminghan (An- 

glja) ooda>e ciekawy wypadek, aki się 
obecni i wydarzył z pewnym radiotelegra­
fistą. Straci! on sen pod wpływem fal ele- 
ktryczn ch. Słyszy on n tustannit słowa, 
przesyłana za omocą rad otelegrafu i siu 
cha ciągle raa oiconcertów. , W  kutek te^o 
nie może absolutnie spać.

Wypadek ten przypomina analc gicznj 
z pewna d iewczyną w Ch*°,wel, koło No- 
th ngnan (Angija), która zasnuła pod wpły­
wem radjokoncertów i ś i już od roku.

Może „uśpiona kro ewna" czeka na 
iwegc usęcia z bajki? Nadawałby się na 
niego doskonaie ów  bezsenny radjotelegra 
fiata...

Budiet ta re k 37J-8.
Ogólna cyfra wydatków. —  Wskaźnik kosztów 

utrzymania. —  O równowagę budżetową.

Kraj miljonerów.
(c) Wedle najnowszej staty tyk', i  

otari ch Zjednoczonych znajduje się obecnie
ll.OOJ mijonerów. To znaczy, że na ka de 
10.^50 obywateli prz,pada eden m 1 orier. 
Statystyka wymienia także je mego miljar- 
dera, a ch ć nie poda e na wiika je, o, 
ogólnie jeiit v . adomo, że tym miljarde Em 
jest Fora.

W 1917 r. liczba miljornerów amery - 
kańskich była większa, gdyż naliczono ich 
wtedy 1 .8-0. Pot-oiia się ona ,edna< pra- 
Aiic od 1914 r., kiedy Amerysa miała za 
ledwie 450j mil:onerów.

NajwięKs?ą liczbę nijonerów bo 2800 
posiada słan Nowy York. W  Illinois nali­
czono i h 800.

W _rszawa, 12 października. I1J>* t.). JRa- 
da ministrów na posiedzenii w  dniu 11-go 
bm. uchwaliła preliminarz bndżetc y  aa 
rok 1927-28. Licząc od 1 kwietnia 1927 do 
31 marca 1928,

ogólna cy fra  wydatków opiewa 
1.899 miljonów.

W ysiłk i rządu były skierowane uu 
jak największej oszczędności, przyczem do­
łożono wszelkich starań, by niezbędne po­
trzeby zostały zaspokojone i aby budżet był 
realny.

D la porównania przytoczymy cytry wy 
datków za kilka ostatn sh lat : W  roki' 1924 
wydatkowano 1.630 m ilj.: w  r. 1925 pi elim i­
nowano 2.16U, wydatkowano 1.880; w  roku 

12 — .819.
W  k aźnik kosztów utrzy n jiia 

w roku 1924 wynosił przecięt ne 134 w roi „  
1925 — 153, za pierwsze trzy kwartały 1926 
177 i cztery dziesiąte, na 1 października br. 
wskaźnik ten stanowi 188. Jeżeli w ięc poró­
wnamy wzrost (22 Pj.o",), dochodzimy do 
wniosku, źe zaprojektowany budżet jest 
znacznie oszczędniejszy (o 20 piocent), od 
faktreznegobudżetu za rok 1,925.

To zamknięcie prelim inaiea budżeto­
wego cyfrą  1.899 m ilj. wymag ło dużo w y­
siłków i znacznego ogra liczenia wydatków 
w niektórych działach budżetowych. W y ­
datki znajdują 

zupełne pokrycie w preliminowanych 
docLiodafcr

i  ustalony przez Radę M inistrów budżet

jest pierwszym bud; tem bez deficytu. —
tym świetle wydają się niezrozumiałe 

kursujące pogłoski o rozpięciu budżcf . i o 
samej dotychczasowej oszczędnej polityce 
gospodarczej.

Ogólna kwota pioliminowanych docł.o 
dów wynosi 1.900 nil jonów.

P rzy  tej sposobności należy podnieść, że 
dążeniem Rządu jest

doprowadzenie do równo wagi budże­
towej

w roku bieżącym i zakończenie roku bez 
deficytu. Deficyt na dzień 1 lipu i w  n/ ko­
naniu budżetu za piei /szych 6 miesięcy 
wynosi 69 miljonów. Od lipca zaczyna sit 
okies nadwyżek dochodów nad wydatkami 
mianowicie :

W  lipcu nadwyżka wynosiła 8 milj., w 
sierpniu 3 milj., we wrześniu 8 m ilj. i i s pla 
cci o na poczet poboi ów za październik 12 
milj., razom 31 m ilj. złotych, co jest rzeczą 
możliwą, jeżeli sic uwzględni, że w  tym 
kwartale przygadaną terminy najwięk­
szych płatności podatków bezpośrednich i 
że koniunktura gosp tarcza znacznie się 
polepszyła w  porównaniu z pierwszym poi 
r oczom.

Osiągnięcie równowagi jeszcze w  roki 
bieżącym oraz zaprowadzenie bezdeficyto 
wej gospodarki na przyszłość ma decydują 
ce znaczenie dla stanu naszych finansów 

powinno stanowić na ip.lniejszą troskę 
każdego rządu.

I  iilEŁDY LWOWSKIEJ.
Lwów, 13. października 1926.

N a  dzu.e szej nieoficjalnej giełdzie po­
rannej żądano za dolary efektywne 9.08 
przy tendcncj. mocnej.

Wczorajszy Kurs dolara w w olnm  obiocie u- 
trzym w a l się rano na poziomie 9.08 z!., a uopiero 
w południe podniósł się na 9.11.

Bank Polsk- płacił na niezmienionym parytecie 
J.98 zł.

Giełda incyjna znowu słabsza. Robiono Jaworz 
no w niewielkich ilościach.

Z nickotowanych zrobiono Len 15 gr., Gazy 
wsch 1540— 15,25. Jaworzno 11.25 i 11,30, Bank 
l  >lski 73 i 74 zł.

Główne pozycje budżetowe-
W arszai ra. 12 październiku. (A W .) Głó­

wne pozycje w  preliminarzu budżetowym 
na rok 1927-28 przedstawiają się nast;- 
pująco :

sprawy zagraniczne 39 milj. zł., 
sprawy wojskowe 622 milj, ,t. 
sprawy wewnętrzne 179 m ilj. zł., 
skai b 160 m ilj. zł.,
m initerstwo sprawiedliwości 89 m ilj. 

złotych,
min. oświaty 292 m ilj. A., 
min. komunikacji 3 milj., 
min. pracy 56 milj., 
min. reform  rolnych 34 milj..

emerytury 74 milj..
renty inwalidzkie, zaopatrzenia i t. cl. 

dług: oaństwowe 145 milj.,
Sejm i Senat około 7 milj.
Cyfra dochoaów administracyjnych wy 

nosi i,207 zł.
Grupa przeds!ębiorstw państwowych 

wyk izuje czysty dochod 95 milj. zl.
Monopol spi. ytusowy ma dać 275 raili.
tytoniowy 270 milj.,
sól 32 milj.
uapalki 8.1 milj..
loterja państwowa 8.7 milj. zł.

futcionariasiAw pafistwojwh.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

WARSZAW A. ,j ) Równocześnie z prelimina­
rzem budżetowym Rada Ministrów uchw„ii<a pro­
jekt ustawy skarbowej na okres 1927-28. ktor» za­
trzymuje nada* budżetowanie mles'cczne. Najważ­
niejszym z postanowień tej ustawy jest artykuł, któ 
ry przewiduje 

możność podwyższenia uposażeń iunkcjonarlu-

szó jV państwowych 
O ile znajda sle poza preliminarzem nowe źródła 
dochodów, względne u ile poczynione beda w pre­
liminowanych wyaatkach odpowiednie oszczędności, 
przeznaczona aędzie suma 50 milj. zł. na podwyzlą 
płac pracowników państwowych.

O pozysKanie stronnictw prawicow
dla polityki obecnego rządu.

(Telefonem od naszego koresoondental
W ARSZAW A, (z). W ubiegłym tygodniu od­

bywały się pertraktacje miedzy przedstawicielami 
rzaau czy też słer rządzących (gdyż sprawa o-

toczona jest głęboka tajemnica) i przedstawiciela 
mi ugrupowań prawniczych, przed*wszystkiera Zw 
lud.-narodowego. Ceiem tych pertraktacyj było
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pozysk.nle stronnictw prawicowych dl; rolity- I fnformacyj pertraktacje te nfe doprowadziły do kon- 
kl obecnego rządu. | kretnego rezultatu. - .

Wedle otrzymanych przez waszego korespondent?.!

99
Polska i jej sąsiedzi.“

Rady dziennika angielskiego.
(Telefonem od naszego korespondenta.)

W A R SZA W A , (z) Do Warszawy nad­
szedł numer .Tunera**, zawierający seusa- 
cyji.y artykuł p. f. .Polska i jej sąsiedzi". 
Dz nmk londyński omawia w  nim stano* 
wisko Polsk wobec traktatu littwsko-sow-

j„ckiego,3 a ukrytym sensem artykułu je t 
myśl, że właściwie Polska .dla świętego 
spokoju'* poW-nna zgodzić się na poniesie 
nie pewnych ofiar na rzecz Litwy!'

Tarc a w łunie rząiu.
0 skłatf K jfflPtelu es >n. Rady mln:sł i »  

Sprruia ściąg r.la zaegiych pi da «św.
V'atBzawa. (A W .) „Kototmb’ś pisze, że 

/w onie obecm ;go gabinetu dają się zevr„ a- 
żyć ustawiczne tarcia miedzy loszczegól - 
n? mi członkami rząAa. \)statnio jednym % 
powodów zatargu miała być spraw t składu 
komi tetu Ekonomicznego Rady Ministrów, 
w którym pominięto —  według projektu 
v Icepremjera Bartł" —  ministra robót pu 
błicznych. Na nkuleh jego protestu p. wiet 
premjer swój pierwotny projekt wycofał 

Drujm kwestia sporną gabinetu była

sprawa ściągi uia znlegiości podatkowych w  
majątkach ii męklca. di rolnictwa wy - 
stąpił pioeciw zbyt radykalnemu egzekwo­
waniu t jjh  zaległości i zdaniem —  „Robot* 
nike' — kamp uję "rze^/el.

Wreszcie „Robotnik** stwierdza że 
dzięki milczeniu Biura Prasowego wiadomo 
ści tych w iposób autorytatywny *.ie dało 
się sprawdzić.

Wypłata dodatków służbowych
da podoficerów. *

(Telef. od nuszego korespondenta).
W A R SZA W A , (z). Ministerstwo npra« i służbowi go, obn sn. *jc w ten sam spo- 

wojskowych ma ;eszcze w  bieżącym kwar I Ab, jak t. zw. dodatki funkcyjne dla ofi- 
tale zarzą tzić wypłatą podoficerom dodatku | c  rów.

W spraw e uwięzienia Rzymowskiego.-
Niewinna ofiara podrrecenia politycznego

Włoszech.
(Telefonem od naszego korespondenta).

ve

W _T«zava (z). Prasa warszawska prawie 
^dnomyślnie potępia fakt aresztowania w 

Rzymie przez władze faszy itowskie mianego 
literata Rzymowski igo. Jak się okazuje, 
Rzymowski ■ przypadkowo w dniu zamachu 
na Mussoliniego przyb_ t do Rzyn i z pewne­
go miasta pro" incjontlnego, w któren mie 
szbał dotychczas. Otóż ri ztowano go pod 
pretekstem, że przybył do Rzymu w niewia­
domym ci du; Areszt Kzymowskiegu trwał już 
trzy yj-odnie, zanim wieść o tym fakcie do­
szła do Warszawy. Minister Zaleski po otrzy­
maniu je j poczynił natychmiast odpowiednie

sta: fn ią  u posła włoskiego, który przyobie­
cał interwencję w tuj si aw5e, lecz zastrzegł 
się, żeby nie p rzedobtab się _ ona na łi iy  
prasy. Dziriaj jednak jest to j, i a tera zbyt 
głośna, żeby można ją  ukrywać pod korcem. 
Tern więcr., że’ rzuca onr także > onure świa­
tło na działalność odwołanego j " L pofil a poi • 
sk/ego w Rzymie, Kozickiego, gdyż w jego to 
mocy leżało mte^wf njować l » rzecz iego 
wybitnego literata polskiego, który padł je ­
dynie niewinną ofiarę ogólnego podniecenia 
politycznego we Włoszecn.

antuiy i b f  hi w  Sejmie.
Walka na pięści - F asłowie godzą w siebie szklan­

kami i flaszkami.
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, (z) Posiedzenie Sejmu pru - 
skiego, na którem toczyły się obrady nad 
ustawą o rozrachunku państwa z dynastją 
Hohenzollernów, było jednem z najburzliw­
szych v jego dziejach. Komuniści usiłowali 
za wszelką cene przeszkodzić uchwaleniu 
tej ustawy

wyznaczającej ogromne odszkodowanie 
Hohenzollernom. - - -

Już z chv’j[ ■ otwarcia posiedzenia roz­
począł się taki hałas, że dopiero w godzinę 
potrui lecz ciągle wśród ogromnego zgiełku 
n ir,żliwem było otwarcie obrad nad porząd­
kiem dziennym. W  czasie przemówienia re­
ferenta

komnniści bombardowali mównicę 
stosami aktów, 

powiązanymi w grube tomy. .Jeden z po-

•Rw  kouion’ 8t-eznych 
wypowiedział pewnemu posłowi nacjona­

listycznemu walkę na pięści, 
która trwa’ a kilka minut. Publiczność na 
gaierjaeh wspomagała walczących podnie­
cającym i oJ rzykami, a gdy marszałek S e j­
mu zarzadzil opróżnienie galerii

publiczność stawiła opór, 
wreszcie zas nsunięt siłą, opuściła gale- 
rje, śpiewaiąi marsyljankę.

Inny poseł komunistyczny wdarł się 
na miejsce marszałka i porwawszy dzwo 
nek, dzwoni! nim zapamiętale. Jednocze­
śnie posłowie obu stron 

rzucali w siebie szklankami i flaszkami 
z atramentu.

Dopiero o i idzinie 2-giej popołudniu 
zdołano zaprowadzić spokój. Poseł K e ller - 
man który pierwszy za< ząT rzucać aktami, 
został wykluczony z posiedzenia.

Dymisja p.SkczkodM sgo 
ni? będr.ie pmjsta. ,

(Telefonem od naszegc korespondenta).
W kRSZii NA. (z). Wczoraj o 1-ej w poi. mini­

ster skarbu Czech wicz był przyjęty na audiencji 
przez Prezydenta Rzpltej. Tematem rozmowy była 
kwestia załatwienia zgłoszonej przez nreztsa Banku 
Ucsp. Kr"(. p. Steczkowskiego prośby o dymisje. 
Przed aud encją minister Czechowicz odwiedził pre­
zesa Steczkowskiego w biurze jego v banku, gdzie 
nastąpiło wyjaśnignie . nieporozumień, które były 
przy^yną rgłoszenia pizez prezesa Steczkowskiego 
dymisji. Wobec tego prośba o dymcie nie edztr 
przyjęta.

W  związuu z tern zapewniają ze sfer urzędo­
wych, że pogłoski, jakoby pr2 zczyną podania siy p. 
Steczaowskiego do dymisji było zarządzenie przez 
Najwyższą Izbę Kontroli Państwa rewizji w Baoku 
Oosp. Kraj., polegają na nieporozumieniu. Rewizja 
tego rodzaju była zalecona przez Sejm już od pół 
roku i właśnie władze bankowe nalegały o jej prze­
prowadzenie. Istotne przyczyny próśby irezesa 
Steczkowskiego o dym!sje nie są znane, trudno tyl­
ko przypuszczać, abv wpłynął na nią stan iego zdro 
wia.

P. BARANSK/ ZAPRZECZA I  W Y J a s N IA
(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa (z). D yrek to r departamentu 

obrotu pieniężnego w Ministerstwie Skarbu 
Dr. Leon Barański w piśmie, zesłanem do 
prasy, przeczy autentyczności listu, zamie­
szczonego w dzienniku „ A l ‘C“ , a napisanego 
jak “ by przez niiga Dr. Barański zaznacza, 
że listu tej treści do m i ństra skarbu ale 
skierowywał, oraz stwierdza, ■ że Drzypisy-' 
want mu poTladj na sytuację go ipodartzu 
w Polsce nie pokrywają się absolutnie z je ­
go ■ patry—aniami.

Wcaż . listem powyższym Centralny Za 
rząd Stc warzyszenia urzędników skarbo­
wych rozesłał do prasy pismo, w którem pr« 
testuje przeciwko zarzucaniu obecnemu mi­
nistrowi skarbu dyletantyzmu, oraz jakichi 
tendencyjnych dążności przy dobieraniu 
współpracowników.

Dzisiejszy , Kur jer Poranny" zaopatruje 
obydwa te oświadczenia dosadnym „utuleni 
„Fałszerstwo jako nowa stinkbomba Chjeny"

PREZYDJUM  K “ ŁA  ŻYDOW SKIEGO t  
tfIN. CZECHOWICZA.

(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa (z) M, raster skarb" Czecho­

wicz przyjął wczoraj prezydjun. Koła Ży­
dowskiego. Na konferencji tej "mawiana 
była między innemi sprawa podatku obro­
towego.

ODSŁONIĘCIE PO M N IK A  CHOPINA.
(Telefonem od naszego korespondenta).
Warszawa (z). Odsłonięcie pomnika Chu 

pina w Warszawie odbędzie się w dniu 30-go 
października. W  uroczystości tej wezmą 
udział liczni przedstawiciele zagranicznego 
świata muzycznego.
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z taniości Msgazyn H% rANA
do tał świeły transport pończoch woli lanych angiel. 
I sprzedaje po cenach konkrrfcncyfn;rch zł. 3 ^ 5  pa; a.

27 b

Nowy rząd w (
Dziew ąty gabinet od c *

cze<
W A R S Z A W A . 12. 10. (Pat.) (Czeskie 

Biuro Prasowe). Prezydent republiki czeskie 
w, stosował dwa pisma odręczne, w  których 
przyjmuje dymisję dawnego gabinetu i mia­
nuje nowy. W  nowjTi gabinecie zasiaia po 
raz p erwszy dwóc Niemców. Skład gabi 
netu jrst następujący: Svehla, prezydent 
ministrów, Dr Hoddża, minister ośw aty,

Czechosłowacji*
:asu powstania Republiki 
skiej,
dr. Harting, spraw :dl wość, Neuman, ko­
leje. Dr. Spina, roboty publiczne, Srdinko, 
rolnictwo, Ud żal, op eka społeczna, Nosek, 
poczta i telegraf, Dr. Benesz, sprawy za­
graniczne, Gemy, s rawy wev lętrzn , Pe- 
rutka, handel i przemysł, Kall y, bez tek . 
Nowy gabinet je -t dziewiątym od czasu 
powstania republiki.

Samobójstwo p
w szale

(Telefonem od nasz 
W A R S Z A W A , (z). W  kosza ach poli 

cyjnych przy ulicy C :yst< upił s ę wczoraj 
do nieprzytomności po-terunkowy Jakób 

"liński W  szale pijackim pognał on w s ro- 
nę przedm scia Targówek, a pr drodze 
t l c b y w s r e w o l w e r u ,  c*te- 
roH rotn  e strze lił do sienie,

ds ter unito w ego
pijackim.

egu korespondenta).
Jeden z tych strzałów pozbawił go  

życa. Wypadek ten wywołał powszechną 
sensację. Zuliński wś ód kolegów pcuiaaa. 
opinję notorycznego alkoholika.

Ostatnio wsławił się on ujęciem ban- 
iyty Żaboklickiego.

Zderzeń e poci?
(Telefonem od nasz 

STRYJ, l3. października, 
(r) Wczorp ckolo godziny 22-giej na 

stacji Stryj nastąpiło zdeizer : pociągu o 
sobowegc nr. 1218, który wyjechał ze Sta 
nisławowa, . pociągiem mieszanym, który 
miał od echać do Stanisławowa. —  Dz ęk 
przytomn ści umysłu masz> nisty pociągu o- 
obow“go wypadek nie przybrał katastro-

\ ów w Stryju*
ego korespondenta).
fal.iych rozm a ów. M ianowicie maszynisl8 
j iż w osta niej niemal c wili dał ko t aa* 
rę, dzię i czemu osłabił siię zderzenia. N  e- 
mniej uległy uszkodzeniu masz. na . ociągu 
osotc e o i wagon z sprzed lałem iU kl.

W  ludziach na szczęście niema ofiar. 
Zarządzono śledztwo.

(d) W Y PA D E K  NA LOTNISKU. M Łc
łaj Kiernieśi liczący lal 26, zarobnlk z Ba­
bic koło Mościsk, był zaję y na wojskowem 
lotnisku na Janowskicm. W  czasie pracy do­
znał on potłuczeni i nóg, wobec czego odwle-1 
ziono go do szpitala.

(d) ORYGIN “ I  NE DONIESIEN IE  do 
policji tej nocy uczynił znany złodziej Jan 
Pietrui. który niedawno temu ukończył n.a- 
rę dwuletniego wiezienia. Na kolacje udał 
Bię on do restauracji Griinberga przy ulicy 
Janowskie.. 16, gdzie zażądał podania sobie 
pieczeni. Gdy następnie dowiedział się, że 
taka porcja kosztuje 1 zł. 30 gr., opuścił re­
staurację i niosąc podany mu talerz z mię­
sem, udał sie do urzędu śledczego, gdzie w 
inspekcyjnych pokoju uczynił doniesie ie o 

cbwe żywnościową, uprawianą przez Griin- 
berga. Ponieważ Pietrus był podpity i na­
tarczywie żądał od dyżurnego funkcjonariu­
sz", aby do aktu dołączył przyniesiony przez 
niego talerz z miesen i ja~zyną a nadto za­
czął sie f  ’ u nturować, przetu celem wytrze­
źwienia oddano go do aresztów

kronika bie?aca.
C ZW A R IcK
rzym. kat:  Kaliksta,. 
gr. k.: Okt. Pokr. B H.

FONFERTTNCJA V  BAN K U  POLSKIM .
•. (Telefonem oa naszego korespondenta.)

Warszaw . (z) w  Banku Polskim odbyła 
sie wczoraj konferencja z przedstawiciela ni 
banków dewizowych. Na konfereng,. tej 
omawiano położenie walutowe w pańe vie. 
Dyrektor Mieczkowski oświadczył, że B .nl 
Polski będzie nad; ii zaspakajał na giełdzie 
w całości zapotrzebowanie dewiz zagranicz­
nych, wywołane zobowiązaniami przemysłu 
• nandlu wobec zagranicy.

W  S P R A W IE  RZEKOM EGO PO W R O TU  
EKSCES lR Z A  W IL H E L M A  DO N IE ­

MIEC
(Telefonem od naszego korespondenta).

Warszawa, (z) Holenderskie m in ister­
stwo spraw ewnętrznych komunikuje u- 
rzędowo, że nie nu niewiadom, o zamiarze 
ekscesarzu W ilhelma opuszczenia Ho • 
feańdji.

Z miasta.
(Ostatnie wiadomości).

(d) ZGON AJENTA POLICYJNEGO. W  iocy  
Zmarł we Lwowie p, Dommik Jankowski, liczący 
fai 49, ajent policji- \ który niedawno temu prze­
szedł na emeryture. Śp Jankowski przez calv czas

swej s’użby był przydzielony do dyrekcji policji, 
gdzb livt zajęty jedvnie p izy sprawach politycz­
nych. W czasie urzędowariia wojewody Grabow­
skiego. >o znanym zamachu Fedaka, zmarły był 
przydzielony du województwa, sprawując ochronę 
usoh;' wojewody.

(ul ZAMA< I  SAMOBOR /Y. Anasia tja Kowal­
ska, za.obnica, zam. przy ul. Wesoiej 1, licz. lat 37, 
w ęelu samobójczym napiła się sublim.,tu. Pogoto­
wie ratunkowe przewiozło ją do szp.tala. Powodem 
jej desperackiego Kroku była nędz? i brak zarobku.

(dj ;;rai)zieź f u t r a . W  realności nrzy ul. 
Technickiej 10 popełniono kradzież na szkodę pp. 
Smdrzewskich Mianow;cie z ganku drugiego piętra 
skradziono damskie futro popielate oraz męski 
płaszcz ropiclr ’

(d) SPŁOSZONE KONIE. Ulicą Zamarstynow- 
ską obok sądu wojskowego przechodziła Marja 1 
rakowska, służąca, zam. przy ul. Bojowej 1. 8, W  
czasie tym spłoszyły się konie Jana Bodaja, gospo­
darza z Łanowca koło Przemyślan i najechały na 
Żurakowską. Dostała się ona pod koła wozu i do­
znała siincYo potłuczenia tak, że musiało ją opatrzyć 
pogotowie ratunKowe.

(d) W ŁAM ANIA. Nieznany sprawca włamał się 
do mieszkania Berty Zitronenblatt prz: ul. Bopda- 
nówka 15, z którego zabrał nakrycie srebrne i złoty 
zegarek. Ofiara też włamywaczy w nocy padła 
wytwórnia jelit na Gabrjelówce 9 a. Tam włamy­
wacze dosiali się na strych irarazynu, z którego 
zbrani 900 sztuk jelit, war .ości okno tysiąca złotych 
Szkodę ponoś właściciel Markus Friedenberg, ,zam. 

i urzy ul. Bóżniczej 3. \

D R E ZD E Ń S K I K W A R T E T  SMYCZKOWY. O d­
roczony d.iia 5 b. m koncert Zes jolu *ezden * 
nki go  oubędi i i ,  w. środę 13 paź z e r  i a. 
B L ty  z ata 5 bm. waż «  Mu a iluść zw róco­
ny h b iit t ii*  do n bycia w  magazynie nul 
Scyfarthc. 27 .5

REPE3TUA.I i£A .R Ó W  MIEJSKICH. 
TEA Ff W IE KI

S-oda 13 bm. „Cyrano dc 3ergerao“. 
Czwartek 14 bm. Faust“.

TEATR NOWOŚCI.
E-oda U  bm. „Ter gflj r.
Czwartek 14 bm. „Puhar wędrowny**.

\

TEATR MAŁY.
środa o 7.311 „Mężrzyzra i kobieta**. 
Czwartek o .30 .,Az, is'*.
Piątek o 7.30 „Azais“.

>pOLLO: Złod/ej z Bagdadu, (dramat — Dok* 
glas FairbanKs),

- CHIMERA: Niesamowite opowiadania (dramaty 
FATAMORGANA: Przy kominku. (W iera Cho- 

i łoónaja — ca Sć)
KOPERNIK: liablma. —  Żydowskie szczęści# 

(dramat). —  Hela Malinowska.
L E W : Złodziej z Bagdadu, (dramat, — Douglas 

FairF ffk A.
MARYS1ENK A: Habimn. — Żydowskie szczę­

ście (aramat). hela Maliowska.
PAŁACE: Manewry crsarskie. (dram. — Olga 

Czechowa. Harry Lledtke.).

M IANO W ANIA  W  KOI EJ d fT W E .
Minister kolei zamianował inż. Witkowskie­
go Tadeusza star. refe-rmdarza PK. we Lwo- 

1 wie naczelnikiem Oddciału mechi licznego 
, we Lwowie, inż. Białoskorskiego Eug zast.
* naczelnika parowozowni gł. w Przemyślu na*
,:zelnikiem Oddziału w Przemyślu, inż. Kuh- 

■ na Francis! k„ naczelnika warsztatów gł. w 
i Stryju, Kohlheppa Albina kontrolora wy- 
I działowego kierownikiem ''ziału ogólneg,' 

Wydziale kontroli dochodów Dyrekcji 
PK . w< Lwowie, Piaseckiego Ludwika, -ast 
naczelnika Wydz. rachunkowego w Dyrekcji 
kolei pańs*w. we Lwowie naczelnikiem tego; 
Wydziału, Heinricha Stanisława kierownika 
Wydz. rachunkowego Dyr. kolei państw, w 
Stanisławowie, naczelnikiem tegoż .Wydzia­
łu, Dutkę Michała 1 ierowniki dz?ałr> pasa­
żerskiego w Wydz. kontroli dochodów Dyr.
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Zagadkowa śm:r t  kolomyianiaa
W  Poczdamie pod Berlinem zmarł 

v 'śród tajemniczych okoliczności w  bimy 
bukterjolt g, prof. dr. Zyg  lyd Schuabel, 
rod m z Kołcmyji, gdzie ma matkę i dwie 
siostry. W  grę wchodzi

s f - l a k o w a n i e  t e s t a m e n t u  
przez żonę zmarłego proiesora, hr. Lei infl 
gen, celem zagć rn' ,cia majątku, przedsta 
wiajacego wartość zwyż 150.000 marek n,.- 
mieckich i z przepychem urządzonego pała* 
cu na wyspie Płanitz pod Poczdamem.

Z hrabiankę tą poznał się prof. Schna- 
bel pode as wojny jako lekarz w  wiedeń 
skim szpitalu wojskowym, w któ ym ona 
zajęta była jako pielęgniarka. Z miejsca za­
kocha! się skiomny profesor w  urocze pie- 
ęgniaret. i w  Liii*a lat ożenił się z nią 
w tajemnicy przed rodziną, nie przeczuwa­
jąc, ze n ediugo będze się cieszył swem 
zc-ęściem. —  Wedle dotychczasowych da­

nych prof. Schn bel został pr.ez swą uko­
chaną żonę otruty.

kolei państw, w Stanisławowie kierownikiem 
Lee dziafti, inż. Hug±n Bronisława naczelni­
ka SUK. w Dyr. kole państw, w Stanisła­
wowie. naczelnikiem Magazynu zasobów we 
Lwowie.

IN AU G U P -CJA NOWEGO ilO K U  A- 
i AD 2MICKIEGO w Wyższej Szkole dla 
Handlu Zagranicznego we *iWO’ ie odbędzie 
się dnia 14. października br. Nanożeństwo 
w koś' !ele św. Mikołaja (ul. Mikoła;'*i) o go­
dzinie S Inauguracja w Gmachu szkoły (ul, 
Bourlarda 5) o godz. 10.

DOLSKIE TOW. POLITECHNICZNE 
(Eimorowioza 9) zawiadamia swoicn Czion- 
kó'” j że dnia 13. bm. odbędzie sie pierwsze 
środowe zebranie naukowe, na którein wy­
głosi odczyt p Troi. Hr. Maksymilian T. 
Huber pt. „Z II. Międzynarodowego Kon-

fresu Mechaniki Technicznej w Zurychu", 
uczątek o godz. 18-tej. Goście mile widziani.

KASYNO  I R onO  LITERACKO -ARTY- 
STYCZNE ozjiociynr z dniem 21. bm. sezon 
zimowy własnych imprez kulturalno-arty­
stycznych prelekcją Ignacego Dembowskie­
go pi „Z wycieczki oo Am< ryc*5 na Kongres 
w Chicago“. Na dalsze wykłady i koncerty 
czwas tkowe zdołano już pozy ikać prof. Wit- 
wickiego z Warszawy, prof. Karola Huberta 
Roztworowskiego z Krakowa, skrzypka prof. 
Poselta, prof Zdzisława Jachimeckiego z 
5 rakowa, p. Dr. Melan ie Grafczyńską Ltd. 

Dział żaba— tanecznych rozpucznie sie w 
dniu 24. października pierwszy dancing. No­
we sezonowe karty iczestnictwa^ uprawnia­
jące do udziału w lancingach i innych żaba 
wach wydawać bedzie Sekretarjat Kasyna i 
Kota Literacko-Artystycznego od dnia 14. 
bui. w godzinach między 6-7 wieczór. Oso­
biste zgłoszenia z kartami identyczności wy­
magane. Zai ząd zastrzega sobie prawo dobo­
ru b< % .odania motywów.

KOŁO h .D ZIC IELSK IE  GIMN. V III. 
we bwowie. We c zwartek dnia 14. październi­
k i i br. > tepdjn 17 (5-tej) odbędzie się w gma­
chu giinn. (ul Dwernickiego) po konferencji 
wywiadowczej wy kła. Dyr. Duchuwicza pt. 
„Cze, i żywić naszą młodzież, aby była zdro­
wa” . (Sprawa witaininów).

LW OW . TOM ARZIi STWO FOTOGRA- 
FIGZNI Sokoła 4 I I  p. Na zebraniu ezwart- 
kowem 14. bm. odbędzie się wieczór rzutni- 
ozy. Początek o godz. 6 wieczorem.

ZF, SCEN Y  „GW1 DYi. W niedzielę 
17. października br. odegranym zostanie we 
v lasnej sali, franciszkańska 7, wspaniały, 
emocjonujący di „mat w 6 obrazach pt. „Nie 
winnic skazany” (..Głośna sprawa”) fntes 
re  ̂ j ca akcja ro: grywa się na tle wojny 
a„gielsk -francuskitj w połowie 18-go wie- 

. Szti :ę wyposażono w nowe ieko.acje i 
st; )wt kostiumy, ą pierwszorzędna obsada 
dajfe gwarancja należytego wykonania ca- 
jia  ł, Antrakly wypełnia zgrana rkiestra 
o to* ,.Gwi izda” pod batutą prof, K. \ I ~a- 
t wskiego. Początek o godz. 7 wieczór* n — 
pun, Liulnm.

TE A T R  BAG ATELA. Wobec sukcesu i 
niehy iłego wprost powodzenia, jakie zdo 
bęi sobit głośny halucynator, człowiek że- 
UKnej woli Ben-Ali, wieczory eksperymen­
talne przedłużone zo tały do niedzi»lj włą- 

7,mc. 'rogram tych wieczorów uzupełnia

aktualny sketch pt. „Doda,, k nadzwycza ■- 
ny‘‘ z pg. Marją Dracową i J. Dawidowiczem 
na czele.

F lOTEST W ŁAŚC IC IELI REALNOŚCI 
I  M-KA1 >RÓW J L lC Y  W Y S P IA Ń S K IE ­
GO. Do Magistr itu wpłynęła skarga właści­
cieli realności i lokatorów ultey Wyspiań­
skiego jiczeciw bezprawnej budowie oLcyn 
na parceli 1. 38 przez majstra murarskiego 
Pencakowskiego. P. Pencakowski, nie wno­
sząc do Magistratu prośby o konsens budo­
wlaną, rozpoczął bezprawnie budowę parte­
rowego domu w ten sposób, że naruszoną 
została zasada, na której wyhudowan ulicę 
Wyspiańskiego, jako kcionję urzędniczą. 
Zasada ta poiega n 1 tern, że na przylegają­
cych do siebie parcelach wybudowano syste- 
m( m szeregowy m domy, od frontu pozosta­
wiając w tylnej części ogródki, które two­
rzą jednolity pa zieleni. Ponieważ parcele 
te poaiadają głębokość tylko 30-metrowa, 
Jirzeto jasną rzeczą jest, że tak pod wzglę­
dem bezpieczeństwa ogniowego, jak wymo­
gów higjeny i estetyki nie mogą tylne czę­
ści oarcel zabudowane być oficynami. Cho­
ciaż doniesiono o tym fakcie policji budo­
wlanej Magistratu w swoim czasie, jednak 
zatrzymanie robót nie nastąpiło. Podobno 
obywatele ;amtejsi zamierzają wnieść skar­
gę do Ministerstwa spraw wewnętrznych. 
A  może Prezydjum Magistratu oraz Wydział 
Samorządowy zechcą bliżej zainteresować się 
tą sprawą?

(d) KRADZIEŻ W  KOŚCIELE. Jozef 
Marko w kościele e^chikatedralnym skradł 
i czoraj książeczkę do modlitwy. Za to zo­
stał on aresztowany.

(d) ZAG INĘŁA. U Julj„m  Lówa, star. 
oficjała poeziowego ” ’zy .ul. -Potockiego 15, 
była zajętą Służąca Al a/ja Czapce. Onegdaj 
wyszła ona do mia.,ta i v ęoej nie wróciła, 
Wokutek doniesienia p. Lowa policja za ­
rządziła za nią poszukiwania.

(d) ZAGADKOW A KRADZIEŻ. W  nie­
wytłumaczony sposób z mies"lrania JaniDy 
Nagórskiej przy ul. Trzeciego Jaju 15. skra- 
dzio.no dywan. Przedstawiał on wartość 
1500 zł.

(d) WYŁUDZĘ]\ IE. Parania Okienko, 
zamieszkała przy ul. Potockiego 22 pi dła 
ofiarą osa stwa. Niedawno temu zgiosił się 
u niej Mikołaj Wyszcze' ski, zamieszkały 
Pizy ul. Nowy świat 8, którj na dostarcze­
nie . ej maszyny do szycia, pobrał od niej 20 
zi. Jednak maszyny takiej nie dostarczył, 
to też Okienko oskarżyła go wczoraj w po- 
lioji o wyłudzenie 20 zł.

I) J£Łi Z OKNO od poawOrza jakiś 
Wodzie dostał się do mieszkania Franciszka 

1 wy przy aj. Konopnickiej 10. Po przeszu­
kania mieszaania nieproszony ten gośó za­
brał 104 zi w gotówce i parę trzewików.
™ J ? O T 0NA l e g i t y m a c j a  n a u c z y .
u li ihKA na nazwisko p. Jadwigi M., nau- 
t sycielki z powiatu bobreekiego, jest do ode­
brania w Administracji .eku Nowego”.
. , ( }  KRADZIEŻE; Z bibljoieki szkoły 
zen ;iej im. Sobieskiego przy ul Z;imarSy­
nowskiej 11 skradziono 19 książek. — Inży- 

ier Edmund Kołumyjskl, amieszkaiy przy 
ul. Leona Sapiehy 83, doniósł do policji, żo 
skradziuiio nm szlifjarkę, wartości 180 zł.

(d) N IEU CZCIW A SŁUŻĄCĄ. Ewa tfot- 
nik, służąca, pozoslawała w służbie u Igna­
cego Melzera, subjekta sklepowe % z"nne- 
szkałego pr ry ul. Słonecznej 16. Na szkodo 
tegoż skrad i  ona większą ilość bielizny l 
zbiegła ze służby.

(d) ARESZTO W ANIA . Wczoraj policja 
arerztc-/ała: Zygmunta Norberta Siengli.,
zamiesznałego przy uff Pod Debel.i 18, poszu­
kiwanego za kradzież; Mi^nala Wasylkę, 
mieszkającego w Zniesieniu Nr. 89, za awan­
turę, wywołaną w stanie pijanym; Romual­
da Tyrcha, zamieszkałego w Zniesieniu przy 
ul. Słowackiego 13, za karotowanie kobiet, 
oraz alomona Langsama, miess ka jącego 

rzy ul. Misjonarskiej 7 i Juljana Ozerwin- 
kę, zamieszkałego przy ul Nowr Świat 4, 
jako podejrzanych o kradzież na szkodę Ste­
fana Uhorskiego.

ZN AN A  SZLOŁ. i TAŃ C oW  Czesławy 
Burąackiej - Kuiigowskiei przyjmuje wpisy 
codzienr'. od 6- -8-ej wieczorem, Franciszkań­
ska 7 „Gwiazda”. Najnowsze, najmodniej­
sze tańce. 3334(

sez dachu nad głową. Rodziną
wyr bnima, którr z powodu długim choro 
by Ływ.ciJa znalazła się nagle bez dachi 
nad gł wą, potrzebuje dla wynajęcia -nnc< 
go m es kania 100 zł. Do tej pory zdołata 
7,ebrać 70 z ’, brakującą kwotę 30 zł. spo* 
d iewa się zebrać drogą s ładek. Po ecając 
tych biedaków m łosierd/iu zamożnych lu­
dzi, gotov ych dopomóc, otwit ramy dla nich 
SKiaokę, Las x a we datki adre ować dla Ma- 
rj P. do Admin. , Wieku N ow ego ” . 93s2

M1GAWKL

iDiiikurs pi^Hnośs...
Tase jest jus ich zaleta —  czy wada, że każ­

da kobieta — (udzie/ u nich w czerakolwiek jest 
met;.?!) — czy w biedzie żyją, czy w zbytku — 
:hoćby była mrwstrętniejszą, — i jak najbardziej 
brzydką. —  wydaje się o,ob;e... gejszą — i sw; bu­
zia strojem, łyaką, —  pragnie obcym, czy też bliz- 
kirn — jednem słowem ludziom wszystkim — impo­
nować w każdy calu. —  w domu, w kuchni, czy t.a 
balu!

Stroi się więc w tafty, tiule —  tnie „a la gar- 
conne”  wtos — przestaJC nosić koszule —  smaruje 
usta i nos. — wstawia, farbuje, Doprawia, —  stosu- 

i iac się w każdym szczególe — do mody — i cho- 
; ciaż ie] Los — poskąpił wszystkiego wogóle. — a 
w rzeczywistości.. urody — podobać się chce i kwi- 

Aa —  w swej zarozunrałoścl —  jeśli wiec tylko 
wyczyta, — (co często się zdarza przecie) —  w 

I jakiejkolwiek gazecie, — że ■'■ostał „konkurs piękno­
ści”  — ogłoszony —  od chwili te) — mż Los tak 
męża. Jak je] —  1 całej jej rodzinv — został całkiem 
przesądzony! — Nie spocznie już ni godziny, —  bie- 

■ ga wszędzie, na wsze strony. —  markizetty. „crepe 
! de chiri£.'y“  —  kombinacje, fulardj, ny, —  kreny. kre­
pony, fulary, —  szwaczki biorą różne miary. —  mąż 
wzrok toczy wokół dziki, —  włażąc w pudła i b?- 
tiffl. — w’dząc, że żona notrafi —  zrobić... wyiazd 
do Anyki —  dla... jedne) fotograf;!!

Wreszcie konkurs rozpoczęty, —  człek sie pa­
trzy... Boże Święty! —  oczom swoim wprost nie 
wierzy. —  płakać, ^;zy śmiaC się należy!? — Jedno 
z drugięm chyba w parze, —  bo te „konkursowe” 
twarze. — rozum zdrowy wysłać każe — też na 
konkurs, lecz. , brzydoty — tamby medal pewnie 
zloty — im przyznano, aloo jrościej —  na konkut i 
posłać... starożytności! —  Stare babska I babsztyle
— uśmlechnięt. bardzo „ile, —  same szumn_ pseu­
donimy, —  „Wenus”  TWiosny“  zamiast Zimy”
— przypr.iv/iala o nudności —  takim jest konkurs 
„piękności” !

Potem taka „kandydatka” . —  która nigdy nie 
zwycięża, —  bo ma jeden glos od., męża, — bie­
ga wszędzie, iak waratka. — mówiąc wszędz;e i 
każdemu, — że... fotoyraf winien temu. —  bo on 
wcale nie potrafi, —

zrobić d tbrej fotografii!
Mieczy sław Terlecki
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Ze sportu.

„Wie*i Nowy'
Lekkiej atlety es polskli ii.
(m.) Bezpowrotnie nainęly e czasy, w któ­

rych sport polski był kopciuszkiem w naszem 
społeczeństwie.'

Dziś naród cały z miłością patrzy na 
kwiat swój — młodzież, która sie garni do 
sportu, dającego tężyznę i sławę narodowi.

łtucn ten jednak naieży materialnie po­
przeć nagrodami, zachęcić szerokie warstwy 
do współzawodnictwa poruszyć uśpione
masy do czynu!

Redakcja „Wieku Nowego" po ufundo­
waniu wspaniałego srebrnego puharu dla 
zwycięskiego sespołu piłkarskiego w mię­
dzymiastowych zawodach

Lwów—W a. szawc 
otwiera szerokie pole popisu sportowego 
wszystkim wi rstwom lekkiej atletyki pol­
skiej ol iarow ująć

I. Nagrodo wędrown» .Wieku Nowego" 
tej drużynie, która w jesieni lub na wiosnę 
każdego roku zdobędzie pierwsze miejsce w 
dr u: vn iiicn i biegu na nrzBaj.

TT dd pamiątkowych żetonów „Wieku 
Nowego" zwycięzcom w poszczególnych 10 
grupach jesiennego lub wiosennego biegu 
na przełaj.

III. Nagrodę wewrown* „Wieku. Nowe­
go" temu klubowi, którego członkowie zdo­
będą największą ilość odznak sportowyeh w 
ciąga jednego roku.

Redakcji naszego pLma, nie chodzi w da­
nym wypadku c nagrodzenie indywidualne­
go najlepszego wyniku lekkoatletycznego, 
gdyż to zadanie spełniają mistrzostwa okrę­
gowe i ogólno-pob :ie — ufundowane nato­
miast przez naszą Red tkeję nagrody wędro­
wne dla zu ycięskiego klubu w dorocznym 
jesiennym lub wiosennym biegu na przełaj, 
50 żetonów dla zwycięzców w 10 grupach bie­

gaczy, w wieko od 17-go roki. żyeia ponad 
44-ty rok rycia, wreszcie nagroda wędrowna 
dla tego k i ..de którego członkowie zdobędą 
największą ilość nagród w zawodach o Od- 
z aa ę Lwowskiego Okręgowego Zw iązku Lek 
koatletycznego mają spełnić wielkie zadanie 
propagandy lekkiej atletyki wśród najszer­
szych warstw naszego społeczeństwa.

Redakcja naszego p. jma pomns że Lwów 
jest kolebką polskiej lekkiej-atletyki, tej 
najszlacnetniejszej i najpiękniejszej gałę’7i 
sportu, która w ostatnich czasach usunęła 
się poniekąd w cień wobec wyj ustającego 
obok niej kolosa, jakim jest ‘becnie piłka 
nożna — postanowił.! wzbudzić najbzersze 
warstwy naszego społeczeństwa ze snu le 
targicznego i zachęcić do d a w n y c z y n ó w ,  
które były przykładem dla 1 szysfkich tr * eh 
dzielnic w niewoli jeszcze wówczas znajdują­
cej się ojczyzny.

W  zagranicznych dziennikach ilustro­
wanych widzimy na starcie >o kilkuset bie­
gaczy. Chodzi o to, os te ilości nie mogły 
nam zaimponować b„ ny się .ami mogli 
n_ nie tdobyć — uy setki i aszej młodzieży 
zdawało wobec eal rc społejzwa ,1. a ehmb- 
ny egzamii ze swej sprawności fizycznej — 
nieodzownej dla naszego narodu.

Redakcja „Wieku Nowego" nie szczę­
dzą kosztów na ufundowanie nagród dla 
wielkich i m-lnenkicl — żywi nadzieję, że 
chwila icli ofiarowania sianie się jnzeiomo- 
wą w naszej lwowskiej lekkiej atletyce — 
że w niedługim czasie Lwów 'z jm ie  z powro­
tem domini jące w tej dziedzinie miejsce 
jeśli nie rekordami, bu o nie w tej chwili 
nie chodzi, .o swą potęgą, swym ogromem 
zainteresowania, swą olbrzymią ilością za­
wodników na starcie.

■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■ ■

W  ilości zawodników nasze zwycięstwo t—> 
oi n sZe hasło.

Regulamin W ielkieg biegu na przełaj 
nagrodę wędrowną „Wdeku Ncwego“  oraz 

Regulamin nagrody wędruwnoj „Wieku No­
wego" za zdobycie największej ilości odznak 
sportowych w ciągu jednego roku podamy 
jutro i w num* ruch następnych.

Wszystkie Towarzystwa sportowe oraz 
liczni niestewarzyszeni sportsmeui, jak też 
kierownicy rucht sportowego w wojsku — 
pi winni zapoznać się z tymi regulaminami, 
użoby unikr-ąć przed snmemi zawodami i w 
dniu zawodów jakichś nieporozumień.

W A LN E  /,GROM ADZENIE SEKCJI 
B U K S łJ łS K lE j I. LL_S. Czarni odbędzie się 
w piątek 15 bra. ó guuz. 7.30 w lokalu klubu, 
ul. Rutowskiego 8 T. p.

SEKCJA L E IK O -A T LE T Y C Z N A  I. li. 
K. S. CiHrni urząuza dnia 17. bm, zawody 
.ninima) lekko-ątlet. o odsnakę LOZLA. — 
Zgł&sZeifia przyjmuje się do piątku 15. bm. 
w lokalu aiubu, ul. Rutowskiego 8. I. p.

LW O W S K IE  TOW. KO , U łZY  I  M O I’. 
.amy1. biiż. sezon zat.ode .i na szosie 
Stryjskiej dnia 17. października Dr. r  mia­
nowicie:

i )  Bieg na 30 k.a. dostępny dla wszyst- 
i«h stowarzyszonych o 3 żeton,, srebrne. — 

Startować bedą zawodnicy pojedyńczo co 2 
minuty.

-) Bieg pań na & km. o żeton i 2 nagro­
dy honorowe startować mogą panie stowa­
rzyszone i niestowarzysŁonc

3) Bieg zwykły szosowy na 20 km. dla 
niestowarzyszoiiych o 3 nagi ody

Bieg na 30 i 20 km. prowadzony będzie 
z półn tkiem.

i) Biei pocieszenia na 10 kim. dla człon­
ków LTKM., którzy w tym roku nie zdobyK 
radnej nagrody, sagrody w żetonach

Siodełkowe, które należy składa'1 przy 
zapisie — wynosi dla stowarzyszonych 1 zł., 
dla uiesiowarzyszonych 2 zł.

^głoszenia przyjmuje firma Z Walukie- 
wicz, ul. Akademicka 15 do piątka 15. bm. 
włą7 znie.

Zamiejscowi kolarze nie uiszczają siodeł­
ko wtgo, ale pokrywają sami 1 oszty prze 
jazdu.

R Z Y R O P Y  i T E C H N I K I .
Początki Ic^nkfiwa. - SkutLi błędnego 
mniemani? I poprawa bfędu. - Co umo­

żliwiło rzecz. - Uciszy rozwói.
PO CZĄTKI LOTNICTW A.

Zaprzeczyć się nie da, ze oponowanie 
żywiołu każdego jest celem dążności czło­
wieka. Opanow ania t^go nie dokonywa czło­
wiek odrazu, ale zwolna i stopniowo poma­
łu a skutecznie, w każdym razie z trudem, 
gdyż w ciągu swej pracy napotyka na róż- 
ne, często nieprzewidziane trudności. N a j­
prędzej opanował ląd — potem wudę, wre­
szcie powietrze i stąd najwięcej zaufania ma 
do d n g i lądowej, mniejsze do żeglugi po 
wodach, a najmniej do jazdy powietrznej, 
mimo, że o ile chodzi o ostrożność w wymi­
janiu czy nat uralnych przeszkód, czy innych 
statków, to najmniej spotyka jo  na tej 
ostatniej drodze.

Droga morska i droga powietrzna były 
najdłużej poza władzą ludzką. Jeżeli bowiem 
uwzględnimy sposól w iaki jeździło się po 
rzekach i morzach, jeżeli przypomnimy o- 
bie, że okręty poruszały się tylko dzięki 
wiosłom i Lagiom, a więc były skazanie na 
łaskę „pomyślnych lub niepomyślnych wia­
trów" i ograniczone do .ysiłku mięśni nie­
szczęsnych mierników, którzy byli przykuci 
do wioseł jako niewolnicy 'un skazańcy, to 
zrozumiemy, jak mat ) wydajną mogła być 
ta praca, i jak zw Ina tylko m >gł -ię taki 
okręt poruszać po falach, "le, choć bardzo 
niedostateczna była ta jazdo po wodzie, to

przecież była, powietrza wówczas człowiek 
nie przepływał. Były wspomnieni i — ie- 

j geody o Dedalu i Ikarze, ale naśladowców 
brakło.

Wreszcie dość poźno wzięto się do walki 
z tym żywiołem Pierwszy j unat krok, pu­
szczenie w górę balonu napełnionego powie­
trzem ogrzanem, względni* inuyin gazem, 
lżejszym od powietrza, — był n’ako krok 
piei wsz, niezwykle doniosłem zjawiskiem, 
miał jednak tę wadę, że sprowadził rzecz całą 
na błędne drogi. Sądzoi o bowiem uporczy­
wie, że tylko wtedy zdof m; wzmeść się w 
gói-ę, gdy będziemy lżejsi od powietrza

N ASTĘ PSTW A B U D N E G O  M N IE M A N IA  
I  PO PRĄ  e BŁĘDU.

To posługiwanie się balonami naraziło 
nas odrrzu na > ni* czność ulegania wienrom 
i to w stopniu daleko więkbzym. niż na mo­
rzu. Nie było jednak n i razie sposobu zara­
dzenia temt». Pewne ulepszenie, pewnt udo­
skonalenie stanowiła zmiana kształtu balo­
nu, gdy zamiast balonu kulistego użyto ba­
lonu wydłużonego, a więc mającego kształt 
cygara. Było to mewątpliwie zmniejszenie 
przedniej powierzchni balonu, a wskutek 
tego mniej silnie powodowuł balonem wiatr, 
ale nie było to usunięciem jego wpływu, ani 

zapanowanie nad nim. Zmiana nastąpiła

wted; ce.ij *r rozwoju gdy człowiek prze­
konał się, że jest w błędzie, a więc, gdy pri >y-i 
patrując się przyrodzie, wrócił do fidni, któ- 
.. przyobiecali legendowemu Dedalowi. 
Wiemy bowiem dobrze, że ptaki szybują w 
I Dwietrzu nie dlatego, że są od powietrza 
jż isze, lecz dlatego, że ruszają skrzydłami. 
Wiemy w ięu, że ntaki utrzj mują się w po­
wietrzu dzięki ruehowi skrzydeł mimo, że 
są cięższe, niż powietrze. Pudobuie utrzyma 
się e powierzeb’ ii wody człowiek, jeśli po­
ru1 u * będ: ;ie rękami i nogami — w odpo 
w1 "di i sposób. Zrozumienie ej asady zmie 
niło odrazu c«łą rzecz, aczkolwiek długi czat 
nie można było zasady tej wprowadzić w 
czyn.
i

UO UM OALIW IŁO RZECZf
Jednym w ynalazkli m, dla kilku sposo­

bów lokomocji niezwykle doniosłym, było 
zastosowanie śruby. Śrubę w najprostsze, 
je j formie mamy w t. zw. korkociągu. Jeże­
li przyłożywszy korkociąg do korki i bę­
dziemy tę śrubę ołracać śruba wejdzie w 
korek, I  to jest jedna własność śruby: Je­
żeli śrubą obracamy, to ona musi iść na­
przód, a gdyby ona nie mogła postępować, 
to ciało, wśród którego ona się porusza mu­
si iść w kierunku przeciwnym Tak więo 
można przy pomocy śruby wywc rwać ruch. 
Jeżeli zbudujemy śrubę i . kilka untrów 
długą i zamkniemy ją w walcu (w -urzu) po 
obi: stronach o wartym, ale tak, by śruba 
nie mogła wyjść z walca, to gdy zanurzymy 
jeden koniec ru^y tej w wodzie, będziemy 
mogli kręcąc śrubą windować wodę do góry.
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tfą tom właśnie polega także urządzenie 
wentylatorów. W ścianie sali umieszczamy 
śrubę tak, by mogła się oborać, <jl® ńte 
mogła de ruszać ani ku sali, ani na zew­
nątrz. Jeśli wprawimy śrubę w ruch, to 
■rskutek obrotu śruby będzie powietrze wy­
chodzić z sali i sal: się przewietrzy.

Taką tedy śrubę przymocowujemy do 
wozu i wprawiamy ji, w obrót. Śruba, obra­
cając się, musi iść naprzód, a że jef I przy­
mocowaną do wozu, więc idąc naorzód, eią- 
£Die za sobą wóz. Obracana w przeciwną 
stronę, będzie wóz cofała wstecz Praw aa, że 
śruba ta nie będzie miał- kształtu t- Kiego,
. ak korkociąg ale składać się będzie z dwóch 
lub czterech nachylonych skrzydeł (śmiga), 
ale to jest już praktycznem udoskonal er iem 
zasady, bez zmiany samej zasady.

Aby jednak efekt, osiągnięty przez za ■ 
stosowanie śruby, był zupełny, trzeb" bytó 
postarać się o nadanie tej śrubie wielkiej 
szybkości obrotowej. D!a stwierdzenia zass 
idy wystarczył obrót powodowany ręką, dal- 
>*y rozwój nastąpił z chwilą, gdy odkryto 

jnachinę parową i motory, nudzone parą 
wodną, benzyną i elektrycznością. Wtsdy 
•nikły w iosła na stftkach, wttdy pokazały 
się samochoay, \.rTedy prz; jw d ł czas na sa­
moloty. Jesł to jeanak zdobj cz ostatnich 
dziesiątków lat. zwłaszcza w dz! tuzinie sa­
mochodów i samolotów, a sz; ikość ich roz­
woju przyspieszyła niewątpliwie ostatnia 
wojna światowa. Gdyby bowiem me ona 
możeby nie szafowano tak obficie pieniadzm5 
.■a ulepszenie tych dwóch środków loko­
mocji.

DALSZY ROZWÓJ,v
O ile rozważamy istotę jazdy samolotem, 

tv najwięcej trndnoś.d sprawia wyjazd w 
gorę i opadanie na dół, jeano sowiem ! dro­
g ie  odbywa się orzy mniejszej szybkości mo 
►orm Sama jazda już jest becpieczriejszą od 
jazdy eamochodein lub koleją, ■ pow,e,..za 
bowiem nie mamy ani skre*ów, jakie widzi­
m y i z drogach, ani nie możemy zawadzić > 
drzewo- ani też nie musimy wi mijać tylu 
przechodniów i pojazdów. Przyjąć jednał 
trzeba tę konieczność, żeby apnrat sam był 
dorkonale zestawiony, bez żadnych niedo­
kładność'., gdyż każda, najmniejsza niedo­
kładność pociagnąi może za sobą śmierć, 
Rn iz jasna, że z początku, gdy ludzie nie 
unieli wpraw r w kierowaniu statkiem, ani 
pot sebnego doświadczenia, nie brakło vy- 
padk1 w. Tak np. oib wcięto zrazu w rachu­
bę fakiu. że w górze jest powietrze rozrze­
dzone. Wskutek tego dostawa! człowiek za­

wrotu głowy lu!> wybuchu krwi. Dziś wiem/, 
że ludzie o słabszych płucach muszą szybo­
wać w wysokości niższej, a wgórę można się 
posuwać zwolna, po pr-.yzwyczajeniu się 
stopuiowem. Tak samu trzeba się z tym 
wpływem nacisku powietrza liczyć przy 
konstrukcji motoru, aby się motor wirujący 
nie rozsypa. gdy w ejdz> w ferę rzadsz^u 
powietrza. Ró^meż musi człowiek uważać, 
aby bię nie dostał na granic0 dwoi h ńatrów. 
Tak bowiem, jak przy ucnylonycn arzwiach 
wieje ccłem pjąd zimny w iedną, a górą 
ciepły (z pokoju u  pole), lak w przyro­
dzie wieją zawsze dwa wiatry: jeden zimny 
w jedną stronę, drugi ciepły w stronę r zb- 
ciwną; pierwszy biegnie dołem, "rugi góra. 
Ccasami są one ud siebie odlegli ile cza­
sem stykają się. Jeśli wice samolns dostanie 
się na granice tych ówócli wiatrów, to one 
obrócą samolotem; o ile wtedy lotnik nie 
umie opanować aparatu i nadać mu pierwot­
nej „ położenia, samolot spada Dzis jednak 
techniKa kierownictwa jest tak udoskona­
loną, że przy należycie zbudowanym ap -acie 
i i ?z? dobrze działającym motorzi, kata­
strofy należą do rzadkich wyjątków i jak 
porusza statystyka, >ą stokroć mniej liczne, 
aniżeli katasti ofy ko!ejowe lub samochodo­
we. A znaczenie J_ szybkość ich erze w > ższs o 
cale niebo wszystkie inne środki lokomocji.

Dr, Roman Janiróglew icz.

wysokości i długości linjl podróży nap wietrzne!. —* 
Zasada płaszczyzn unoszących, ta podstawa impo­
nujących współczesnych pojazdów napowietrznych, 
nie jest jedyna dla konstrukcji maszyn latających, -  
wynalazcy, inżynierowie, konstruktorzy, pracują oo- 
dawi.a nad problemem uniesienia się bezpośrednio 
p.oł.owo w górę i takiego i amego lądowania.

Młody iżynler Juan je  Cierva skonstruował 
oryginalny śrubowiec, który widzimy na rycinie 
przed startem i w locie. Korpus ma kształt podobny 
znanym samolotom, tylko małe płaszczyzny boczne 
dla równowagi, ster, śmigę przednią 1 Srubj wzno­
szące Śruba wznosząca i śmigło pędzące, pracują 
razem, motor 110 korny unos apara1 wraz z mio­
tem o wadze 1000 kg z chyżośclą od 60 do 120 km. 
na godzinę. Wvnalazc? wzbił się przy próbach w 
Londynie do wysokości 500 tr.

Cały zespół samolotu wisi jakby wahadło na 
śrubie wznoszącej, wiruiącej. i tu w.Jzitry 'Obwią­
zanie niesłychane don'oslego zagadnienia budowy 
aparetu zabezpieczonego rrzed katastreta spadnie 
cia. Próby wykazały, że do startu wystarczyła taK 
samo jak i przy lądowaniu przestrzeń średnicy 10 tu.

P o d b ó j a tm o s fe ry . .
Lata jący  cz łow iek

Oaobi^tr lot c ilaw ieK a, — W a ru n b i latania — Zm ysł ró- 
w n jw  igi w  nurządziti słuchu. — Lot p ion ow y  w  górę. 

Ś ru bo w iec  Juana de C iervy. — P róby  w  Londyn ie ,
Marzer e o osobistym locie człowieka, o bujaniu 

ooo błękitem w ocem e powietrznym tak jak ptak, 
ta idea zaprząta nieustannie umysł ludzki.
1 Nie chodzi tylko o budowę olbrzymich maszyn 

pędzr łych śmigan.l przy zastosowaniu motorów o 
sile kiikusei lub kilku tysięcy koni parowych — po­
konujących siłę ciężkości -  przyciągane ziemi, ale 
ę  swobodny, bezmotorowy iot człowieka.

Czy tu — możm sądzić, że to możliwe?!
Zastanówmy się! —  wszystkie rodzaje ruchów 

dokonywanych od zamierzchłych czasów, dziejów 
■człow eka na ziemi, odbywają się w dwóch wymia­
rach, wszelk!e sporty — lekka atletyka, pływanie, 
jaz-la konna, regaty wiosłowe nie. odrywają stóp od 
ziemi.

Zupełnie inaczej ma się rzecz przy locie i Już 
podczas bajecznego rozwo;u '„tnictw? w okresie 
wo'ny o oddawano badaniu kwalifikacje lotnicze... in­
dywidualne kształcących sę  na pilotów.

Lotnik narusza s’ę w trzech wymiarach, brak 
mu wszelkiej podpory, n’e ma oparcia, jak orzy pły­
waniu - położenie ciała w stosunku do plonu lub 
śkoku. órjentacja boczną w powietrzu podleca złu­
dzeniom.

Stwierdzono, że organ równowagi, znajdujący 
się wewnątrz Ucha (trzy "ńtkuliste kanały umiesz­
czone prostopadle do siebie) jest u ptaków doskona­
le rozwinięty u ciecz w tych kanałach naciskająca 
na .zęsy wewnętrzne daje poczucie dokładne pozy­
cji lotu.

Gdy organ ten dla doświadczenia u ptaka uszko 
dzoio, skończyła się sztuka latania.

U człowieka, który fizjologicznic związany jusl 
ż ziemią wyraźne iest pokucie pożyci pionowej a 
każdy pływaa wie. że gdy zanurza się w wodę, 
traci orientację co do pozycji ciała — tylko pęd do 
gór;, wskazuj? kierunek pionowy.

Do lata.-ia prz" po; Skowaniu się „samolotami 
bez motoru1' musi się człowiek biologicznie dostosO' 
wać, to znaczy „uczyć się łatania" —  jak uczy się 
pływania.

O-mnasfyk.i ruchów, elastyczności muszkułów, 
gimnastyka oddechania pod zmiennem ciśnieniem at 
mosfery —  to w rzadszem. to w ggstszem powie­
trzu — wymaga odpowiedniego trenowania.

W  tym kierunku idą ćwiczenia młodzieży i pró­
by z rozmaitego kształtu latawcami nez motoru, 
jak i rekoTdy lotu, co do czasu bujania — osiągniętej

Taki latawiec nie wymagałby dzisiejszych ol­
brzymich przestrzeni portów lotr iczych.

Technika nieustanni'} dąży do ziszczeni, 
śmielszego marzenia" ,< kiem jest osotfsty lo' czło­
wieka... niezawodny i bezp'eczny —  ile na tej uro­
dzę będzie jeszcze *Tnd tośc, do żwałczenia... Je o, 
flar, zawodów I sukcesów... to okaże przyszłość.

Ing. Edmund Libański.
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Sędziowie w M W
d o  l i s t o p a d o w e  K a d e n c j i .

(d.) W czoraj n> okręgowym n dzie kar­
nym odbyło sic losowanie sędziów przy­
sięgłych do listopadowej Kadencji. W yloso­
wani zosta’.i :

Po lt Rudolf, in żyn ie r ; Koczorowski 
Ildefons, u rzędni! Banku ; Makarowski 
Karol, kupiec, Buj«.k Jan, li piec; k«>ąticr 
Leonard, najsier kowalski; M a !. Ju do lt, 
urzędnik Bnnkc. hipotecznego; Schonbach 
dr. Ignacy, adwokat; M ełaczyi'isk Józef, 
dyr. Pol. Banku liandl.; Suszyński Stan., 
wł. realności i  stelmach' Su “ ki f .arol, urz. 
Zakładu ubezp.; L ickendorf Mś^sław, mnj 
ster kowalski; rhraielecki Marian, prok - 
rzysta Bai u; dr. Longschamys Bogumd, 
ndwokat; Kanarowski Kazim ierz, nrzędn. 
Zakł. elektr.; Hoffm an W ł. desław. ui-zean. 
„Dąbrową"; Poporow Wacław, kupiec; 
dr.NanBk Stanisław urz. Izb ' hu .dl.- Men 
kes Ludwik, zarzadca di op M?koiascba ; 
Paw likowsk Karol, wl. realności, kupiec ; 
Szanyowsk’ Bogumii, urz. Pnnku h ioo t.; 
Brandys Tózef, urzędnik banRowy; St^dl - 
m iiller, wł. realności; Tłiom Maksymilian 
przemysłowiec, Knreli. Jan tu h en , .k Leit- 
ner Konrad, urzędnik Banku; Janki viez 
W ilhelm , urzędnik Banku:; Sobolewski J., 
©mer urz. kolei; Skórski Kaz., fo to g ra f;

Bośniak PadeusŁ. d j . Zakł. u l“ pt ., W ie t- 
chy A dolf, kupiec; GergowJ iz laz im  erz, 
wł. realność.; Kustanowfcz Michał, budow- 
nicz:r; Łuczkiewicz W ’tołd, mófcuraysftf 
Banku; 'akubowski Jan, urzęd aik Bank i } 
Jbilski Marjan, inżyjrer; dr. Bobowski Ste­
fan wfi real. i nrz. Banku.

Na zastę sów zo,lali yy^osowon*: hr. 
Jablor wski Caa., wł. dóbr; Kapam i! Ka» 
-ol, stola z; Kapłcński Aleksander, budów.; 
Rosner Ignacy, wł. realne ,ci; Kielski Stan. 
n* dli śnie sy: Oir chowski Karol, wł. realn. 
i budowniczy; Cbmielewsk' Albin, włuśe. 
reamoćci i przemysłowiec; Muezak Pranci­
sze. ment andl. i właściciel -ealnoścń ; 
Wallbaum Heisch, wł. realności i restau­
rator.

Zapiska.
„COMOED1A (nr 25 ; da 10 oin) zawiera

w\ wlad z dyr. Z. Nowakowskim o sezonie obecnym 
w T eatrze im. Słowackiego w Krakowie, recenzję 
Ł ,.świecznika“ . Mrsseta, spraw ozdania r, teaf-ÓW; 
warszawskich. 1 bieżącym sezonie w Teat e Ne­
wy m w Poznamu i bugatą kronikę filmową, (b).

Naczelny redaktor:
BRONIŁ1 J 1V LA SK O  W NICK 1. 

Odpowiedzialny redaktor:
JÓ ZEF K R ZY SZT O FÓ W IC Z

Humor zagraniczny.

o. '• o.: ", *' -J-' ~ ‘ '
• • • - • •

—  To bardzo rozsądnie, ic raa w re ­
szcie cerujesz sobie pończochy I

—  Przep-r rai i cię, ale o jeat moja 
nowa parasolKut („Berlinei Hlusti ierte"^

O  C S - jflhu

KON JAKI 
W H IS K Y

R U M Y
ARAKf

Z A K Ł A D Y  PRZEM YSŁO W E W IN K E L H A U S E N , TOW. AKC. STAROGARD - PO M O R ZE  ,  Z  A t .  1 0 * 6 .

GENERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO: TADEUSZ OSIŃSKI, LWÓW, AKADEM ICKA » . 2571

SPECJALISTA CHORÓB SKORN/CH . #Łl“E.iYCZN.1
#*< In a .  i t n l a i  b. elew. klin. wied. 1 beriUf f UOldSÎ Ffl ord. < 10-121 v nie

d d r l i święta od 9-1 f n i u r  ikirgo S. Te1. J -12.
3216

tt chorobach w lm ych  i wenerycznych d l* »H#t

Hi H is  S t i M M i l l m  K T fc J J k E
ćentr na). Telefon 91 3C. Leczenie lampa kv ire wr..

... ^ ...........  ^..y-saiea

kpociaiiita  cnoi h  j i  a w i  -m .  , sa S raydi
i „  ■  B f l - m i l  b. sekund, azplt. wieJ.

U f t  n u n u ,  llwow., .ra f -10.12—1 
5—6, w niedziele 9—1. L w ów , A S M  Y X #  S. 
(rdg ol. Pańskiej. Telefon 48—01._________  M332

lUr.PrischSawlBKaSckundarj. i aństw.
Szpit. Lowjzechnezo  -------------
orcHnuie w  chorobach i uómycl- i wen-4 ycznyeh dla 

kob:et od 5. W A Ł O W I  t 33320

INI O lEN I W» I FI H A Ń S K I
Mctywa i koi„nki filet ręcz roboty i a każdą cenc

Co FRCIL1CH. kliw, Svh ‘łuiKa! ..
(Zamów ien a uskutecznia cię do . 4 godz.) 33314

M l I N R ł i  ! Szwajcara
tą Gi»2Ę je .wabRi wyłącz­
nie marki .DUFOUR* po­
leca i pecjalny magazyn sia- 
.ek druciany* h, metalowych 

i bfScli dziurkowanych 
I .K O K R  1,. L w ó w  

P a i a i  F o l i  o  r ó l ”  
3257?

M OTORY ro ane .Diesel i Semi —  D.esel

mnszyny mł-ń-kle. obrabiarki, pompy, i inne 
maszyny polera „ P I L O T "  Lwi'1 Bctorei*o 4.

,3321

M A G A Z y N  i  P R A C O W N I A
P  7 T B B
F. IJ. LUBELSCY
l i o t o .  Ratow skligo S , le n i. ł l - l o
poleca wszelkiego rodzaju S k Ó R Y  FU ' 
mąslrie, damikie i t. d., uskutecznia przrrebki 

wedtu? najnowszych fasonów. 24<f

sweteiy i mmm om m i
poleca najtanuj 3 2' 6

■ >o i  Towar jw y  BEI -jf- ‘ i',&*
- . U W ,  I  D . T R Y B lL S K I  1.

M W  A l  O  >ako to 1 LA HY, A U R Y ,  dret,, 
1 M au li sztaby mludsl*n« i moslątas,

C ' N  R angielski,, koup. -ycj^, olJw, szJag!o1 — 
pcleca _c akladj tanio 276?

.WENTYL* Lin, GrMuh Si. lei 111.

f
I U A  IHandel rfelihate3ihv, Resfaurac]? i Pokoi do śniadać

W , J A E f f l R fls M  ^NfcPlaa 11
poleca znakomitą kuchnię pod własnym zarządem i rozmaite deli­
katesy. Wyszynk Jedyn ie  t y l k o  d e s e r o w y c h  a s ły n ­

n y c h  p iw  ży w iec k ic h .
Dla smakoszy c o d z i e n n i e  ś w i e ż y ,  w yśm ien ity

Rar „ZD JÓJ lYWI €Ch:“ *90
zwany P O L S K I  P I L Z N E R  (dawniej „ K A lS E R B iE R " ) .

Speri! do £ liiu: P w ip ,  Wnw stitliariti MMM.
   —  i— css±:
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D O B R Z E !  i T A N I O
P R H R A B IA  i ?<. KM

I M4TXRA.CS
A B R . Y K A  P O Ś C I E -

L W Ó W  H O R / i L N I C K A  6 . 33129

. i paln ki naftowe ze siatkami 
.nronos* oraz przybory do lamp 

_  wszelkich systemów —  poleca

jLUlEti lwów, ni HarJaCKl 4

Kupno-Sprzedai
£A Wl AD .taaAM wszyst­
kie inatytueje, samorząd", 
fabryk i, gorzelnie. „ iu ny, 
zakłady I pp. E mli lnl 
ków, 4t eg  najkorzyst­
niej. sprzedać swojo stare 
*będ to zelaziwo we fii inl“ 
Kazim ierza Paszka, Lw uW 
Żółkiewek.. 155. Kartka
kor a ■radiacyjna wysta- 
ozy; esi ?i u«t km »  it 
Na prowlnoję y/JożJżrm.

sad
O K AZJA ! Trzy lampko' y 
kompletny radiu an irat 
lark  Jego *  akumulato- 

r  .n ik  *v  sodapła Bliższa 
wiadomość ul. Staszica 8; 
I .  p „ ml >d*y god_ 1 a J;

83048

ĄRCELE droga Lubleń- 
ska, Bogdanówk-i — na 
sp zeaaż ratami. Włado- 
n ość adw. Morawieckl -  
Bonrlarda. 82686

MOTOj.  gazowo -  benzy­
nowy 20—85 RS P . kupli, 
zaraz. Ofert/ na adres: 
Dr. Knopf, Drohobycz. — 

2766

K U B T K Ę  dauiskt żrobce 
lv  ptasie ,w sprzedam —
Zo fjl 40, drzwi 8.

_ G R TE PIAK . pianino, — 
fisharmonio kupię zarazi 
plącę goU. wką. Pańska 21, 
I .  [. p.. anak. >1039
FO R TE P IAN  lub pianino, 
kupię rai-az. Gotówka — 
Nowacki, Pańska Nr. 17;

811288

K U P IĘ  nloruch< iość we 
Lwowie lub fo l .viroz“ k 
pod Lwowem względnie 
i ■zystąpię do iobi agi: in-
toresu. Gotówka pięć ty ­
sięcy doi. Tylko „-czego- 
iowe ntorty igluszaó nam 
ży pod „N ie  nam ozaju" 
[lo Adm. Wieku.. 83285

SPRZEDAM  dar- "kle futro 
(konie). Ormiańska 25, — 
IŁ  p .  drz i 26. 33034

N A  R A T Y  DAJĘ, togodue 
W tanki: K ił im i. kapy, — 
k tldry. płótna. — (Jlioa 
Maleńkiego 4, parto prł- 

33 16
K ffPTĘ  nżywai a sypialnię 
w. Jobrym sianie. Listy 
pod „ f i“  do Adm. W iek i.

83i«

M IE SZK AN IE  eugaucko 
tanio urządzisz/kupują* 

fira i ki, kapy roboty r ę ­
czne. u W A Ń K A , tac Ma 
rjaekl 5, przez ’ sień. 718

7055 gojpodarstd sprze- 
dnm. Wiadomość: Nabie- 
laka 9. I. p. na lewo. — 

33211

! 08ZUR.i l pa inę z i 
ezY ią try l ói irski Listy 
pod „wrtóczkn,‘  do Admin. 
Wieku. 83254
P R A k T Y K a N iA  % dobre­
go domu, z tadnem pi­
smem poszukuje pir t u .  
fii ua. Żgłoe ii li_.owue 
pod „P iln y "  do Admin: 
Wieku. - 33244

FR YZJE R SK I pomocnik — 
obeznany w strzyżeniu 
męsko — di msLi, noŁrze- 
f* ly  zaraz. Stawlarz, plao 
Bernardyński 1 83241
E N E R „IO ZN v OH MĘz- 
CL lZN do zbler mia zamó 

ień u prywatnej klijon- 
tell. ia  v., aok„ prowizją, 
przyjmę natychmi* ,t. Zgl > 
s/.erin ICorzoniowskiego 3 
IX. p „ od goaz. G—8 msz. 
iCessltr. 33232.
FOSZUKIW ANE dc biura 
bardzo : 'olna urzędniczka 
1 rutynowana kasjerka. — 
Dr, Kronik, ul. Trylu n li­
ska 1, od 8—5 popołudniu.

83294.

FO R TE PIAN  Hoffmana — 
nowy, w mahoniowym 
drzewie. Niezwykle okt • 
zy-na cena. Skład -to-
pihnów II. Polonie* Vi< go 
wo Lwowie 33266

JSPRZKDAM auio krFto 
II oryną, i taksometrem. 
Wlauomość: SfssdTiństefch
Iz. T sklepi . 3036

przybu/y niyśliwsK. 
i amonie ę poleca 

n ijtanie;BcJ i łs  t J u i W  
iki Lwów, Czarnieckiego 2 

31144

P A L T A  uzioeięce im wa- 
sio b koinierzei. złotych 
15 Raglany męskie bardzo 
dobro do tych 95. — L. T. 
SI rrypek. Pasaż Mikola- 

,  seha 8>9-7

K U P IĘ  parcelę na Pcr- 
soŁko i-e. Listy i poda 
un m cen I rielkośjl do 
aum. Wieku Nowego prd 
„Parcela ". SżOOJ
BF.OZM  aa kipusro — 
sprzedaje ta-., o bednarz 
tóżyeki, ni. j  “ły i ika — 

bon .łb  rogatki Żńlk ow- 
kiej. 32781

IZATKO W NICE na kapa 
•tę, prawdziwe T YR O L­
SK IE  po genie konkuren 
oyjuej pcmca Skład i 
czyń kuchennych 8. Wolu 
borger, Lwów, ul. K rakay 
ska Nr. 17. 2343

SPI5ZFDAM dom ogród, 
3 pokoje, kuchnia rolno. 
Droga Wnleeka Nr. 129;

82289
SALO N mahonio - y  o k b - 
zy.i nie do sprzedania. — 
Droga Wnleeka 46. 31237

S ZA F Y  jas.onowe nolitero 
wrmo sprzedam; wykonuję 
wszelkie rouoty i olidnie — 
natychmiast. Dtolarnia — 
Jan Peiyńskl, Marka 8;

33SJ4
P IA N IN O  i fortepian do 
sprzedania. Kopernika 14;
H . schody, oarter, drzwi 
Nr. 3, god i. 11—2. 33236

SPRZEDAM  DOM NOW Y 
8 po roje i kuchnia WOL­
NE NATYCH  MI AST -  
ł(K' srżni ogrodu z «  par­
kiem łycęakowskir , ulica 
Pasieczna 28. Król. 9377

K W IA T Y  WAZONOWE — 
ku ij oące ./rzedajo bardzo 
tan i ozkoła Ogrodnicza 
za rogntką Zamarstynow 
•! > Zgłaszać sis w kar , 
h; i i i  szkoły, 8688

W IL L A , cztery pokoje — 
kuchnia, komfort, duż 
ogród — boczna Lis.„pad.. 
za pięć ty fięc ’  doli i ów 
do sprzedani i. jilarozyński 
Wałowa 3. 83197.

SPRZEDAŁ* dwupiętrową 
dużą k uiiienice — potrze­
ba gotówki b.000 dolarów ; 
rak izkanio wojnę. Listy 
pod „Sposobność" Admin: 
W ieku. 13261.

MONTER starszy ao cen- 
tr ilnego ogrzewania 1 ln- 
stalaoli i u-.i ciągowej żo­
ł n i e  aatychmi. it p rzr 

Jaty do poważnej frm y . 
iils‘ ~ pod „Starszy mon­
ter" do Admin: W icku. — 

33293

M A N IK U B ZYS TK A  zosta- 
nio natychml ist przyjęta. 
F ryzjer, Kamińsk.eg" 6 — 
boczna Rutowskipgo. 13275

OSZUKUJĘ zdolnej 4a- 
ktoolui ki. V» mduiiiość ul: 
•Sykstuska 30, Amnda. —

1322,.

NO W Y bilard do sprzeda­
nia. Kawiarnia „Reno- 
sance". " 33315.

PŁASZCZ męski ził iowy — 
sprzedam okazyjnie. — 
Kynok 45, n n  drzwi 2. —-

933J6.

.1EST du sprzedaniu KON­
TRAB AS rr aohryn sta­
nie. Wiadomość u fry z je ­
ra, Zamarstyuowsica 58.

33256

SPRZEDAM  wiedeński — 
mahoniowy *aMnot uięrki 
Ossolińskich iS, I .  piętro.

33235.

POSZUKUJE zdolną bar 
ciarkę na state, Birnbaum 
Bernsteina 5. 33218.
IN T .łO I . łA T J R N IA  uli„a 
Ormi.nuska 4, poszukuje 
panny ■ ditopca do nauki 
ora mioil ", robotoioe In­
troligatorskie. 33213

SŁUŻĄCA umiejąc dobrze 
gotować I pi rać, po ­
trzebna. Lisi pada Nr. 73.

38227

ZDOLNE sprzedawezynie 
(sprzedawców) prz *mio — 
magdzyu „Tr/kutaty", pl. 
Marjai ki 5. 33333.
AGENTÓW p c izk u ję  do 
sprzedaży obrazów n pro­
wincję, zarobek ol oli> UH). 
Lwów, 3. M aja 5 (1 drzwi 
Iowo). 83326.

D Z IE W iZĘ T  do rooót 
intr >ligaiurj.:ich zostaną 
przyjęte w drukarni ,.ae- 
gbr.-i Sykstuska 93. 83316

SŁUŻĄCA dn „szystklego, 
Niemka z dobrem! świa­
dectwami poszukiwana. — 
Zgłoszenia. Listopada 19, 
parter na lewo 331.3.

3SZUKUJĘ modelki z 
długiem! włosami Fry- 
zj -rka damska. Wałowa 5, 
I u. 13308
°O S Z l KDJJ zdolnej „od­
ręcznej. Sauul, kr o iec 
damski Legjonów 85. 33307.

POSZUKUJĘ panny skh ■ 
powoi t  kilku tn prak- 
t ką. Tieflekłuję tylko du 
s iły  pierwszorzędne. Z ło- 
s/eni : Bi tun s > 16, 1
wędlin. 83267

PRZYJM Ę dobrą podręcz- 
i i i , i  dzlewc7.ynko du nau­
ki krawiectwa. Rzozntcka 
17, I. p. I 1267.

SŁUŻĄCĄ di wszystkiego 
umiejąca dobni gotować, 
potrzebno natychmiast - 
a  ,.jka 15, drzwi 5, drugie 
pi tro. 32387,

POTRZEBNA pojedyne.zu 
dzle*. -zynn ćo wszys -• • 
go. do małej rog-iny. Ul. 
IlnuRnera f>, drzwi 5, — 
1 lię 83257.

OEOME1 RA itutoi n r u f  
lużyuier Sz• * aus.i. wy, 
konuje Mcelk-i • r iboty 
pou. arowe prędko i aulo, 
Plae Marjaok 5. 33771
O B IAD Y na świeżem tną* 
śli kolacje, śni śdaula, —< 
także do menażek wyu jo ; 
-socjalne pokoje Jadali, 
Ul. Szymona, róg 1 Ac 
torego. „  82917

I ZŁ. kosztuje każd re< 
i -racja złotnicza starań • 
uie wykonana u Mandloi 
naprzeciw „K ina  Roptr- 
nf • 2453

PRACO W NIA  sukien, ko* 
ifjumow 1 płaszcz: pod

zarządom p. Janiny Ka- 
mockiej. długoletniej I ie- 
rowniczki firm y HERSE- 
GO i St- i. W ROŃSKI , ,  > 
iY NOW IE. rz uli i
wszelkie p.-zerólikl i mo- 
Jernizowanle tei UliOft 
Mikołaja 18, I. piętn —<

.■.m
KUFR , W iill/Y i, teczki, 
tor bki damskie wykuuu. 
Jo li iprawie specjalista 
Eidolshelm, K  ij-ornika 14, 

2734
Z AR  AZ PRZYJM Ę V iPÓL 
N i MOTS' PF' O
E .RGj i ZNEGO. muąi
być w łedneł osob.e: 1 a, 

hrtrżem rostai loyjnym, 
piekarzom, rzożnikiem Nit 
odpowieu1 znaezi k Adres, 
Restaurator kolejowy —■ 
. 1 ‘ NK TG*.
AKUSZERKA WłtlJNERO 
W A, przylmujr panie aa
cza i słabości. SO BIESuIĘ  
GO 30. parter. *2)68

UŁATW IO N E  przeprowa­
dzenie rozwodów n ferma 
ijo : Kurpiński. GLINKA O, 
Małopolska. 275!"

AKUSZERKA ..eutschirau 
Przyjmujo panie JÓzerata
I. Śj psrier. 12783

PER ŁY francuskie na szy- 
lę od -1 zł. Guterman, nl. 
Sykstusk-, 14. 2661

D W IE  s..afy U ;l owo rze­
źbione, dwa łóżka i dwie 
nocne szafki tani i do 
sprzedam:. Wiadm „Jć w 
sklepie Meusnera, Żółkiew- 
sk„ 1,19 od 3—5. 83126

SPRZEDAM parcelę 200 
sążni słonei zną w K 1 pa­
rowie; K ró l, Dziatyusklch 
nr. 9. 33181

ZŁOTO, srebro. bry'anty 
knpuju po mijwyż-zych 
cen ich Oi.waid Mandl — 
Sykstusl:a 33. 33181

1 AK CE LA  buJowlaua — 
(sloii iczi .) 103 sążni do 
sprzoTau! . — Wiadomość 
Wulk . Panieńska 3‘J li A- 
damskiego od 4—6. 3320,

DO S P K Z -D A N IA  .Ford" 
z taksometrem ”  ddhrj m 
stanio. Wiadomość: Skurb- 
kowska 5, I I .  piętro, od 
1 do 3. Marjn Oiejn.kowe.

8313.1
PARCELĘ  p:.'.., kablu, — 
około 400 -ążnl kupię. — 
Listy pod „N r. 83119J‘ do 
Adin: Wieku. .9:1119

SZSTK O W N I !E u kapu­
sty po 15 złotych sprzeda 
jo „M A R T I ITS . I i  iw 
T ” Y i U N AI S K A  1. 1.

33196
PORCELANĘ szkło, in-
ezynia l.nchenna i>o!ee« 
N A JTA N IE J  KOHN —
Serbska f i .  33194

FO R TE P IAN Y , pianina -• 
pi( i .. szorzędnycb fab rj k , 
sprzedaje rod gwarancją, 
kupuje jotówką: Han. ,
Pańska 21, I  piętro. Tę 
i< fon 35—45 8123°
■TUŻ nadeszły nowe wzo­
ry  „Toledo" na pościel, 
obrusy, story i kapy — 
Pównieź poleca goiowo 
story i icapy. Zi kład haf­
tów art. Wni d j G;low- 
ńkio.i, Korałnicki 6 ”2849

SPRZEDrt.M tanio pl.tszci 
damski obszerny. Z o ij' S i
I. piętro, na lewo. 33243.
KHYMEK1 żakiet w ' dó­
br;,.-’ btanio sprzedam. — 
Zjb liklew icza 5, IV . p., 
4 drzwi. 3333.5.
FORTEL*T \N krzyżuwy — 
marki „Ile itzm an" sprze­
dam lub wypożyczę na 
dłuższy o,.as. Kolesza, Syk 
stusku 10. 4326

FO R TE PIAN  pólkoacerto- 
i y spi-zedaiu n ruty. i\o- 
teszi Sykstuska 10 .13328

TTjTRO dumskie krym­
ki .. najlepszym i tu jio 
okazyjnie 1„ sp—edania. 
Wiadomość ftotel Astunu, 
Kazim ierzowska 15. 83319

"O R T E P IA N  krzyżuwy - 
krotki, zaray okazyjnie 
Sklep komisowy Łycza­
kowska 15. 33311.

AGENTA dla paroelacji — 
zdolnego, nczciwugo, po- 
„zukujo kancolarja adwo­
kata Ora Senlcera, Szy­
mona 1. 33212. ,

POSZUKUJĘ chłopca do 
nauki szewstwa: z, począt­
kami do lut 15; — wTko 
z pruwincji Duszyński ul . 
Zimorowicza 5. 33209

K A I i Y — Pi,ISY
MCRFŻKI, WZORY, F O R M Y  —  SZKOŁA KROJU

M. KOZ^B^^Kft Akadem cha Z*
F nur Łe^ra Saoiehw 2F 31'M6

C ZE LAD N IK A  k”uwieckii 
go na lepszą robotę przyj 
mę zaraz. Jan W ajda ui. 
Piekarska 20. 13208.
ZDOLN A maiiiku riystka — 
sosiunie atychi ilnst przy 
jęta. ' kład fryzjerski po 
t p W ł ditoiaju, kia- 
demicka 10. E 117

POTR/.l-Rif. tl zdolno prak- 
tykantki b!urowo. pisząoo 
i a maszynie z, ukończoną 
«zkołą handluwą. Zgłoszę 
nia do Adotuk. pod , Lot".

83302.

POSZUKUJĘ wprawionej 
uiaszynistki do swoterów 
i pończoch. Gałecka, Ł y ­
czakowska 147, parter. — 

32911

W IL L Ę  z wolnom mieszka 
riiem* tanio sprze ram. 
Droga Wulocka 46, od g:
13 d i 16. 33238

m M j
DARMO prnwio wyucza 
stenografii listowało R e ­
dukcja Stuuogrufo Pol- 
ikiego, Wąrsiawa, Szczy­
gla 12. 2750
ZASTĘPCA r. branży tc k 
stylnej na L\v'w poszuki­
wany -a pr- wizja,. Oferty 
liod „W ełna" do Admin: 
Wieku. 83092

P R A K T Y K A N T  fryzjerski 
potrzebny zara. W yu­
czam panie manicure. Ul. 
Zieloni 20. 3310

B 7ZJERSKI oomoonlk 
zdolny, potrzobny. Ouęo- 
rowicz. Kołomyja. '.62‘

PO TIłoEB NA o-użąca do 
wszn-tkiego z dobremi po­
leceniami. Jakóba S „z „ -  
mię 7,. parter lewy, ud t-5j

.  m-

S Ł Iizą C Ą  o i wt/.ystldogo 
umiejąca i . towaó, i  do­
brami świadectwami, z,o- 
stanie przyjęta. — OHca 
Asnyka 11 A, I i .  piętro, 
na lewo, od 3 - f  38097.

POSZUKUJĘ zdolnego cu­
kiernika do wyroi cu­
krów i czeki,lud desero­
wych. Agłoszenin W . Slciut 
Stanisławów. 2760

P R A K T Y K A N T  fryzjerski 
natychmiast potrzebni - — 
Rosonmunn, Czarnieckiego 
Nr. 33301

POSZUKUJĘ inrmann. — 
Sehaidra, Rynok Nr. 17. — 

r.3289.
POSZ kU/U.TĘ panny do 
dwojgu uziooi * s/vr'ein, 
dobremi Swiadoctwaml — 
Restiimacja, Sotiieskiego 
Nr. 14. 3.1287

MIEJSCOWA chłopiec po- 
trzel ny, 1 dt 16. Skarbkow- 
ska 30. sklep. 33284.

TE C H N IK  (czka), denty­
sta, '.aiollu, sumo iztolny, 
poszaklwnny di ..układu 
leknrsko d-ntyst. na pro­
wincję. L isty lo Adu in: 
W iesi pod „Zaraz z50i-, 

83146

M A N IK T'UZYSTKR  żdbl- 
uą pr/.yjuię na dub ch 
warunkach. Fryzjer, ulica 
Legjonów 5. 33231,

ROŻM^lfEi
A K l'S Z L R K A  Lutkow” ' „ 
przyjmuje panio. A*nyka 
Nr 9, drzwi 2, parter. — 

81643

DO W Y DZIERŻĄ W IE N IĄ  
natjchmtast 20 morgi jr 
z Imdynkniul, 2 km. od 
Lwowa List? poił .T, P, 
do Adm. Wieku 83281

W EZMĘ dziecko na wyoli* 
wunio za dobrem wym • 
grodzeniem 'uh za swojo 
z udorawą. L lsly po« „P; o 
winejn" do Adin. Wioku.

W2G

FU RM ANEK  dla prsewo: u 
kilku t j i ęci metró: zie­
mi poszukuję; Krupiarska 
W ilia  „E m ilia". 88110

K U ŚN lE R z i . yjmuje i 
obi po domaoli w elicie 

futru 56 proc. taniej — 
Podzamcze 9, Pożasowskl.

. . .

/i AZiENF.lv dzierżą 9 — 
lub zarząd obejmę. O feity 
iod „Rzetelny" do A u  in. 
"ieku. 33079

AK U SZE R KA przyjmuje 
panio n czas slal.ości — 
W AŁO W A 27, parter pra­
wy przez podwóvz„. 3‘1067
PERFUM Y ranonskle i 
wod- olońss ie cwiatowe 
sp rzd r je  rajtaniej Ems: 
Slcarukowska 6 (obok lclna 
Lbw). 33‘A
R Ę K A W IC Z K I skórzane 
do n, prawy 1 ezyszozenia 
hrayjńu jo magazyn Nou- 
voautu“ , Lwć w, W a*o wa 
lia . 1___«
AK U SZE R K A  flE K U Ł - -  
przyji. Jo panio. Ułięa 
Gródecka 49, I. p.

DO I  niewykuuc-żoiiy, ośiu 
ubikacyi, dIIsko w  rac, j  
dwore- do sprzed inla lub 
u iniuua za parcoii z do­

piętą. W ie iomość: Dr.
Lanb Jagiellońska 15. —i 

•9275.

POSZUKUJĘ spo'plC7kę - i  
która nmioprowadzić pra­
cownię krawiecką; mam 
pokój z urząd..enii kra-
Rjrockęird iYiadomość W 
Ikładzte drzewa, Bairou s 

Głowackiego 19. 33274

KTO W YPO ŻYCZY 200 zlo 
tych. dam :.a proceut — 
..snólny pokój. Chorąz- 
ozjznt 6 X. p. —- Woźny 
Ostroski 33221.
K RAW C O W I — wykonam
zęliy szi ,czne za uszyci* 
pi Ita. Listy nod „Prze- 
n.iana" no AdnTią Wieki1 

33268.
O lOROBY 'oneryczne l 
„asta-załe, skórne noura- 
Stenjl seksualną leuzy ip* 
cjalista Dr. Frlsch, W ało­
wa 11 33881
TO RE B K I da.askio skó- 
rzano i jedwabne, porlfe.

, toczjcl na akt« »ra - '
bia i naprawia i.pecjaii...«.
II..r.. :1., pi. Berna-dyń- 
ski 2. 83330
POSZUKUJĘ snólnlk. d » 
auta. Zgloszenli pod „206 
Dolarów Wr“  Aflm. I3S2T,
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Małżeństwa
5L AJOA1 O&1 si rę »  P i ­
ni^ do lat 30 Cel inatr. — 
Fotog- -afia p od d am . L .„ty 
vuu „aj-lotnl" do Admin: 
V  .aa._______________ 83283.

Tak ./  N IEC  lat 34. przy 
B'oj„ r ,  nie oicdny, — na 
•tale} poi „dzl„ przemysło­
wo} o łiin  sin; z przysWJ- 
n uczciwą panną lut 
■wdową, któ.oDy poal- lal 
nieco gotówki — celom 
o tw a rn ia  własnego intere­
su. Listy pod „R zete ln i"  
do Adm: Wibku. 13278.

"lE R Ż A N T  p Iku otn., — 
kuwalor, la. 29, ntolig. -  
eympatyczny, to s u ii." ' i, 
wesoły, szlachc ny, poślu­
bi pai nę do lat 'A, sza­
tynkę lut hrnnotke z do­
brem! zaletami, posia laj i- 
cą gospodarstwo wiejskie 
lub sklep do . „pótpracy. 
Listy do Adn Wiol u pod 

Solidny". J. olugrafla po­
żądana, którą zwracam; 
dyskre-ja zapewniona. — 
__________________  jar " .

W DOW A, wiek średni, — 
samotna, majętna, pozna 
pnna samotnego dobrze 
s.3 tuowanogo w .elu matr. 
Listy pou .Wzajemność" 
uo Adm. Wieku. 33259

C n b E sT  SZYnKO i dobs e 
wyji t tamąi lub >le 
lućt Napisz do Miedzy 
narodowego biura kojarzę 
nia „uałże.istw „Mi try n »  
njiim ‘ w Warszawie, ni: 
Nowogrodzka 86. Sclsla
lyszrr ja zapewniona — 

W ybór oibrzymil 2644 
WDOT. IEO, i j  d, ls . 45; 
przystojny, knpiee posia­
dający eleg męko urządzo­
no trzy pokoje, z powodu 
braku znajomości poszu­
kuje towarzyszki w e n  
m itr. wdowę lub rozwód­
kę: pierwszeństwo mają
uwbra krawezyni, m olniar 
s l . L isty pud „ I lia  posa­
gu*’ do Admin. Wieku — 

93292.

L O K A L E
i  OSZUKUJĘ zo u z  3 po­
koji z kuc lią słoneczne, 
larter lub pierwsze j itsn  

blisko tramwaju — i zynsz 
dwuręczny. Listy do Adm; 
Wieku pod „K om fort". — 
________________________33165

BEZDZIETNE małżeństwo 
piisz.iUuje stancji od go­
spodarza wedle umowy. — 
Łaskawe zgłoszenia pod 
„Bezilrdcini A P ." A dlii. 
W leli 11. 131'

3 POKOJE z kuchnią, dn­
ie  stoneezuc, umetilnwnnc, 
w okolicy szpitala pow- 
szoebuego, duin w zastaw, 
za pożyczenie 1.200 dola­
rów. Lisi., nod ,,Za ti r" 
do Adin Wiekn. 83073

S K LE P  spożywczy, dobrze 
prosperując w śródmie­
ściu odstąpię urna L iny 
pod „Sklep" do i  Amin: 

ekn.________________ 33123
PRZYJM Ę na mieszkanie 
panionkę uczennico, Ł y ­
czakowska 67, ganek m it"

POKOJ duży. frotowy, “to 
tieczny, a nieci m, -adają­
cym się do użytku at - 
. j.ennogo w Mszanie colo 
Lwowa, pięć minut drogi 
on stacji kolejowej zaraz 
do wynajęć..i. 'ociągi do
l.wowr nn.Ier dogodne. — 
Wiadomość w Urządzić po 
eztowym w Mszanie k to 
Lwowa. 83115

Ł O K a L  obszerny w śród 
mieścin do odstąp snia. — 
L istj pod „Fabryka 1" do 
Aai Wieku. 32927.

S PO kOJI nlenmeblowa- 
nycb, ber .no.. i w śrou- 
mieścin, poi :ukuję. Listy 

od Ziemianin" do Adm; 
“ leku. 33291.$

“STUDENT Peli techniki — 
poszukuje nie drogiego po 
kojn z osobnem wejściem 
i eli tryką. T.lsty ipod 
„Leśnik' do Adn W itku 

83271.
POKOJ kawalerski poszu­
kują od zaraz. Opa ob­
sługę płacę osobno. Listy 
z , nośoi do A - m\ 
W ieku pod „Asystent". — 

33289
TOW  ARZ. Ochrona LoLu- 
łorów poszukuje w  śródmie 

ilu 2 lub 1 pokój na 
b i-ro . Wiadomość: >or i-
skl, Podwaie 1, Telefon 
18—15. 33272

PO TRZEBNY jeden lub 
dwu nckoje umeblowane — 
nie lal „ko .tzkoly Przem y­
ślu rej, I laty do Admln; 
W ieku pod „Z iem ia". — 
_______________________ 33276. _

STANCJA i calem umeblo 
wnn.em dc ry.) a je -ii za­
raz. Kiilparkowszi 96. — 

38279
9 DO 3 POK OJ i komfort, 
blisko śródmieścia poszu 
kuję. Listy pod „Ormian 
u lt "  do Admin. W iokn. — 

3223

H E S Z FA N IF  2 pokoje 1 
i ur hnia. im blownno, iło- 
noczno, okolica głównego 
dv .ima. wynajrni dobrze 
sytuowanemu małżeństwu, 
esti pod „M ałopolanin" 

do Adm. Wiekn. 83222
P A N IE N K Ę  szkól średnich 
przyjmę na mieszkanie - 
i  nfilcm utrzymanie n, for­
tepian do użytku. Wiado­
mość: (  uklernla. Ormiań
ska 1. 4292;

T OK OJ frontowy słonecz­
ny z ntrzymnrii _n, - Jo 
wy.injecia spokojnemu lo- 
katt roWIl Plac Tura 6. —
I I .  piętro nu prawo — 

*2975
BFZD ZIETł EMU malień 
stwu wynajm « . pokoje: 
pozwolę na wstawterle kn 
chenki Druga Wuleeka — 
nowa willa. Dr. 3 Gar 
bień, od 1—2 8295;.

POKÓJ umeblowany. C l: 
Turecka 8. mlcszl .nie 12.

3299

1 ciSZUKUJF. «ię  panny 
biurowej na ,,om'- szkanlo 
wti' ólne przy Intel. ■ iird- 
nie Chrzanowskie.' 1. 14;
I I .  piętro, drzwi 8. 827„1.

VOkó.T umeblowany, nnj- 
oii-dniej studentkom wy­
najmę. Rynek 45, 111. p „ 
(lrzwi 2. 33305.

POKÓJ kawnlorski nmeblo 
wuny u i wynujęeia od 
15-go. Wiadomość: W ro­
nowskich 14, I I .  piętro — 
drzwi 10. "83i3.

POKÓJ umeblowany fron­
towy, wejście z przedpo- 
koji wynajmę. Murarska 
31. parter, na prawo — 

S3i95j
PRZY rodzinie do wynaję­
cia 11 a panienki biurowej 
pokój przojśeiowy wri z

całodziennym utrzyma­
niom, śródmieście. Listy 
o 1 „Rodzina" do Adn\jm 
iekn. 33297.i

P IĘ K N Y  obszerni lokal 
frontowy w śródmieściu o 
kilku ubikacjach nadają­
cy się m  biura z .nas., 
zyucia do wynajęcia — 
Zgłoszenia pod „Przystę­
pne" do Admin. Wicau 
Nowego. 33177

POSZUKUJĘ pokoju z u 
trzymaniem. — uajchetnie? 
w dzielnicy Łyczakowskiej 
lab przyległo! od zarn: 
Łaskaw. zgłoszenia ioI!

\bsolwcnt medycyny" do; 
Adn  W io* ul 32916

POSZUKUJĘ IJiiikojii ko­
walewskiego, wejście z kia 
tl 1 jcńoOowoj. Sglosz.ima 
do Adm. pod „Katow ice".

33178

POKOJU z kuchnią poszu­
kuję lub zamienię za du­
ży pokój z hiJLoncm — 
w Centrum. Łssty pod
„Urzędnik" do AJministr. 
Wlekli _  „  130-

OSO 'N f  pokój z kom for­
tem dm 2 tudentów (tek), 
a wykwintnem utrzyma­
niem do wynajęoia. Jliea 
Potocklogc 8, I I .  piętro 

0245

DOJEDYNJZE mieszkanie 
dci wynajęcia *k rSknyih 
cz u  ..;en. dla bezo etnoj 
i dżiny za rogatką łycza­
ków ik«, Wirdomość to- 
spodai i, Jal I j o  —  
obok Postorunkn. 83220.

POSZ1 ŁUJĘ 4-5  pokoji 
w śródmieśoin; v am nkl 
wedle umowy. Listy pod 
.Pożyczka" do Adminlstr 

83215
• i l  Ci
Wieku.

a5 R a M j tojn J— nego 
blisko technik e les.rj oz 
uuść, opał, osobne wej i i  
spokój konieczny Lit 
pod „Elektryczność" do 
Adin. Wieku. ' 9210.

POKOJU z kuchni, od 
gospodarza, za czynszem 
i  góry, poszukuje moiuu 
.. dewa. l.isty pod „Me- 
dard iwa" de Adm. Wieku 

83265.

ZA  M IESIĘCZNYM  czyn­
szem do i ajęcia kawaler­
skie miesskanie z pełnym 
I omfoi a i," nil nicbloz 
lie. Administracja „Nad­
zwyczajna wygoda" 33304
POKOJ umnblowany do 
wynajęcia. Obozowa 6, — 
(lit „.ca  wskażi). 33263
POSZUKUJ*; p ikoJu tu- 
cbnlą; gdzę 1 1 ~a lal ie 
kolwiek warunki; cz «z  
z góry odstępne. Listy 
eod „Jedna osobi." Adm: 
Wieku *Si ó.

E u a
UN IEW AŻNIAM  «-kr idzio- 
ą mi książkę wojskową 

a.i nazwisko Jęczalik K le­
mens, wydaną przez » ’ 
K . U. Lw ó-i. w *. (923 — 

38004
ZGUBIONO książk, Wj>  i 
wą na n twisko Warynioki 
Ji -  systawloną przez P. 
II  U. Lwów. itfil

TR ZY  obszerne, i.i »ne nbl- 
m ie (gaz, elektryka, wo­

dociągi) nu przedslębior- 
s wo przemysłowe łub 
skład za r< "znym czyn­
szom zaraz do wynajęciu. 
Zgłoszenia Isemne tmin. 
Wiekn pod „Rzadk. w y ­
goda" 33239

P oK n J  z ntn.ymanlem 
iub baz do wynajęcia; noj 
uhętniej uczącym się. Fel- 
dowa, Halioka 21, I I .  p

83235

U N II W AZN IAM  keiążl y 
wojskową zgubioną Moi 
„a Feiwlscha, — wydaną 
przez P. K . U. Lwów — 
miasto. 38019
UN IEW AŻNIALI lol u
nu. t wojskowy — wystn- 
i,„ny  przez P. K . U. — 

Lwów, na uizwlski .rf* 
hfltz Ignacy. 33262

NUTY zgubioue W truin- 
. iu 8 wlee jrem  11-go 
na Łyczakowsk'e' zwrócić 
n i -rynagrodzen Dm: W oj­
narowie! ..Sten" plao n i  
lick: . A . tW

fAGLNftŁ PIES,
c*arny .dobc.msi i '  nazvw> eię „Luz* Jczc wv z a 
lezca o rzvm a sowitą n„^rodt, przy u!. Bator: go -1 . 
III p d w i . 3 3 'h

Z POWODU i y j i. iłu, . d- i 
stąpię naraz h mdi 1 ikór;

r lokal «3lepowy i p o 1 
kój z kuchnią; — tym z 
według unio w .  Wużny 
w iYinuikacb, Kościuszki 
Nr. 1. 332

SAM OTNY szuka miOKzsa- 
nia WBpólni.go w cen .rum 
miasta. List”  do Ad ,„m : 
Wieku pod „Eros". ł32!>

POKOJU ■'ionmelowanego, 
uwentnalnle umeblowane­
go z osobnem wojśclem — 
poszultnje bezdzietne lii u- 
zeństwo. Zgłoszenia list: 
pod „H "  do Adm. Wieku 

■3219.

POKOJI nlekrępująoego, 
najchętniej u osoby sam i- 
tnej, w n m mieszkającej, 
posznl uję Da trzj dni w 
tygodniu, od godziny 
er 21, Lażdorazowo. Listy 
z pod„..iom warunków do 
Adm. W iesu pod „Spokoj­
ny przyjezdny". „3248

1'NIEW A J N IA U  kslążr cz- 
kę wojskową — wydaną 
przez P. K  U. lwów 
Stanisław Boczyluk, lic >a 
księgi e jid. 1900/792 ma* 
A .  rojownia. 33247.

’  S’ T’ :W A Ż N IA j zgubioną 
książeczkę wojskową, w y­
daną przez P. K . U. Gró­
dek Jag Michała Sulima.

33217
DOBERMAN zbłąkany do 
odebrania. — Sygniówka 
W ielka 20 u Rosenbauma.

INTE LIG EN TNY enorgl- 
u j_y mlodj lęiozy ja  po 
szukiljo jakiejltolw leg pra 
„ j biurowej, woźnego, słn 
i  icego, gajowego lub In 
nej. Łas’__we głoszenia 
do Admin. Wiekn .owe­
go pod „Bez wyjścia" 9369

D W A pokoje z kuchnią-- 
z komfortem, posznknje 
n -zędnik naftowy za rocz 
nym lub dwuletnim :zyn- 
szem z góry yprost od 
gospodarza. Listy do Adm. 
W irku pod .Mi.la rodzino" 

33->H.

DO W Y'NAJĘCI obszer- 
,,y, słonec: ny pokój d li 
uwóch siachaczck lub at- 
i olwentek Uniwersytetu — 
z i :rzy naniem lt b boz. — 
Osobisto porozumienie mię 
dzy 12—11, ul. Bielowskie- 
go (kolo asażn Mlkola- 

ba) 1. 1, drzwi 10, I I .  p.
3225

Z.APLACĘ ezynt. »a pięć 
miesięcy ta i„kol"  nme- 
blowany, osobny, mekrępu 
jące weiścle. Zglosz-.iij 
listowne pod „150" 1 m: 

i kn. 83246.
POKOJU wykwlntnii .m e­
blowanego. bezwzględni i
czystego, z niokri uiąecm 
w«1śeitn> w śródmi >ścin — 
posznknję. Zgłoszenia l i­
stownie ul „W ykw  _t Ie" 
do Adm. Wicku. 83233

IN T E L  osoba poszukuje 
szycia po domach pr; -a- 
tnyeh krawieczyzne i bio- 
liżninrstwo po cenach ia 
dor przystępny oh. Listy
pod „liitrzebu jąca" Adm; 
V.' li kn 9‘ ai
CZELADNT”  optyozno — 
elektromcehaniezny poszn- 
knjo posady we Lwowie 
Inb na prowineji. łaska­
wi zgłoszenia do Ąnrnln: 
Wiekn pod „Vertikalonm" 

”37'

SZOFER powa El y, uczciwy 
przyjm ie lOsadę najcnę- 
tniej nti taksówkę Łaska­
we zgłoszenia Baltnrowicz 
Żółkiewska 64, I. piętro. — 

„78
INTE L, star za izraelitka 
oszczędna, gospodarna. io- 
aztikcje posady gospodyni. 
Łaskawe zgłoszenia pod 
„Oszczędna" do Ad nin: 
.7icku 83160
UCZCI W i  chłopak, io- 
luze pnlecont poszukuje 
zajęcia j.,ko lokaj, nad i- 
jo ii< -ownfeż do apteki 
lub sklepu; Potockiego 58
Jan Drisit- 18:

0 08 P t)D YN I Intel., znają­
ca dum. 9 gosi '  iarn o 
wiejskie i miejskie, jest 
pracowitą, posiada długo­
letnio świadectwa, poszii- 
Kuje posady do zarządu 
d* niem n samotne , pana. 
Listy pod „Oeizczędna bar­
dzo" do Adm. Wicku. — 

33120

ZDOLNA krnwczyiii poszu 
knje szycia w dtmauh 
pr, watnycn prywatnych. 
Listy pod „Prim a 3“  do 
Adm. ”  ieku. 3309.

FRANOU8LIEG  0 I km 
wersucji udziela asy >ką | 
debr* metodą r noc iu  
Frai. i;„ka Listy do m: 
Wieku pod „Uoonet". —> 

32109

8TARSZA Intel, bona -  
i: ruelitka, z piękncml świa. 
dectwami, p isziikuje po­
sznknje posady. Łaskaw 
zgłoszenia pod „Listopad" 
do Adm. Wieku. 33149

KUiCKUIFTRZ, i/szeoh- 
słronnie uzdelnljc r  w «wo  
im  za w o d zie , s k ro m n y ch  
w y tn a g a ń , poszukuje  
sady w p rze d s ię k io rs tw is  
gastronom icznero  • ( ■*
lw ią tk u  S7J lóujrf. P i­

lonu zgłoi m la  z la­
n i w a ru n k ó w  do A rlm . 
W ie k u  pod „ K u c h m is trz  
103". 9
INTEL, rutynowana pani, 
poszukuje posu ,y  d ■ dzie 
oka. Listy pul ,J) ilecl" 
do Admln Wieku. 82906

K O B IE TA  wieku średnie­
go, zdTow. i, schludna, — 
ucT iwa, dobrze gotująea, 
polecona, przyjm ie i „ „ la ­
gę za skrjmne Mieszkanie 
A Taiiosyn, nl. .w . Joza­
fata 7.

M t ODA koi i- ta oszukuje 
_ jsea z 18-nuei jcznj 
dzieckiom Adres iwack» 
Jauini dum Bchalleii — 
Wolanka, Borysław. 2763

POSZUKUJE posady po- 
lnoenika liandiowego — 
z d atu korzennego, biu­
rowej, m agrzyni„ra lub 
kasjera. Listy do Admin: 
Wiekn pod „Uzdolniony 

9384

1 Di I L krawczyni, ljjb- 
.„listka w płaszczach 

kostjnmach, szyje po do- 
nwcu prywati yeh — na 
bardzo st romijych warun- 
k ich. IJrty pod L  8. do 
Adm. Wiekn. 33219.

TR ZY K R A W A O ZK A  dam- 
i ka oka praoy. Listy i o 
Admln. „K ró j paiyBkl".

83837.

KUUAA kroju, szycia i  
modolowaniu ryuc-za — 
koncas. „W arszaw ia iua" 
najnowszym systemeui kro 
ju obecnego praktyczni i  
na przyszłość. Zi naukę 
ręczy. Na Błonie Nt. 26;
I. piętro, bli ku głównego 
Duoria. Opłaca 10 jt. mio 
sięcznie. 33391
POTRZEBNA nńSiky ‘ lelka 
fo. .spiauu z egzauiiiu i i 
państwowym na rr  w.neję 
i ■ unki dobre. Listy pod 
„M uzyka" do Ad.iunistr: 
W icku i; 282.

LEKCJE glmnczjalno ] 
szukujc k -opetytor z kil 
kanastol etnią “ u f lą — 
Liczne chlubne refereneje. 
Kgłoszi.. i Ctnacl Skarb­
ka. skład farb Mrrdera.

M
R U TYNO W ANY koropety- 
tur i chlubna ; uczenica 
Państwowego gimnazjum — 
idz<el iją lekcje w zakre­

sie gimnazjów i ezhól pow 
sz ihuyeh. Listy do n im . 
Wieka pod „Ri rdsn łanio ' niM.
W YUCZAM  w njkrótLzym 
ei—sie niemieckiego, ko­
respondencji, konwersacji, 
( e r y  niskie. Llstj n o j 
,J3u ranoja”  do Admin: 
V( ieku 33247
S‘clJDENTK„ wydziału 

at — przyr. poszunuje 
leseji. Zgłoszę na VVy.,pi i J 
sk iegj 12. wchóu doKoła 

ilii. 3246

NAJSZYBSZA metoda rj .  
uezei ia 'etyków  no-eocy- 
tn „ECO 5 FRAŃ-

a id E " B. [OBEG 1 . 
Rodowity d f  81798
KONOESJONUHa SE e ny­
sy yry na fortepianie i, 
toorjl muzyki — ba-bar- 
F«rti-.anl I Wpisy przy 
ul 5’ Zofii 6. 81924

'.(T E M A T Y K I — j rzyrj- 
dy — fizyk i — chemji (e- 
gz8miny -  matura) udzie­
la profesor — Antoniego 
7. I. p. 3—5. 33336.
ABSOLW EN'” loz u.i — 
(mat“ )T...tj k, f iz j k) pi syj- 
mio lekcje z gimnazjum 
lnb seminarium Ccnr la - 
nia. Admi nistracja. 33303.

R E - P E . T I  T O R  J U  M
do matury gimnazjalnej w  !utvm r o i  o .y y ’ an.y 11. 
n iździcrnika. —  „CKSTiufNIkiT?.* D łU B O K  •-

.01

OGRODNIK warzywno— 
sadowy, specjalista sztnez- 
iy a naw. ;ów, poszukuje 

ja l iojkol-viek pracy. Ła­
skawe zgłoszenia K . f  i ■ 
szyńskl, Zimna woda obek 
Lw owa.

POSZUKUJĘ szycia, prze­
rabiania bielizny, sukien. 
Listy pod „O lga " Admln: 
Wicku. 33211

CHŁOPIEC z Jepszogo do­
mu z nkończorą -zLolą 
wydz., oddany zosti nie na 
praklykę do większego 
ł indl’1 korzennego. Mar­
kiewicz. Kraków, Bocacka 
Nr. 28. m236

PRZEJMĘ posadę samo­
istnej porpidyni klucznicy 
do dwora, księdza, ńdree 
i  grzeczności .„n1 De- 
myezuk. Brody, Naftowa 7 

:3121

j. N A U K A

R YTYN  O W AN * koropoty- 
tor, starszy akademik — 
udziela lekcji gimnazjal­
nych, przygotowuje do 
egzaminów oraz ogólnego 
wyksztalconia. L i t y  pod 
„Pew ny wynik" do \dm: 

... 32211

R U TYN O W AN A nauczy­
cielka muzyk ko.iserwato- 
rzystka) udzie'a lekcji 
gry  na skrzypcach i for- 
.epianii pod pi zystępnymi 
warnnka .i i . a ki idej 
dz„ lnicy może uozye; — 
tak/,,: za obiady pp. Semi- 
narzysiek i Seminarzy­
stów przygotowuje d egza 
minów. Łaskawe zgłosze­
nia nr razie z raku sta­
łego mieszkania di Adm; 
Wiekn Nowego pod „Nau­
czycielka mii7.yki“  za oka­
zaniem insorata, i W P: 
gi spodarz'- prosi hanlzo 
o mieszk „nie od 1—3 p - 
pokoji z lcuehnią za umó­
wionym czynszem esię- 
cznyir 3302.
Z.B10ROWE lokuje no- 
dninrstwa uczeni. V.,-ot 
w Par, żu. Kurs 50 zl. — 
Piekarska 3. mieszk 4 — 
od 12- 2. 93009
YK ADEM IK udzieli lekcji 

w zakresie szkoły ared.ilt,l 
najchętniej matemai. ka 1 
fizyka. Listy pod „Akade­
m ik" do - Admin: Wieku 

9376

UDZIELĘ w domu lntoK 
lekcji z zakresn gim.ia- 
",jum. Polecenia na żąda­
nie. I.I ty p r i  „Peil g.'.g" 
do Adm. Wieku. T.Ttl.
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PŁASZCZE od zł. 125/P A mn n }w / tv ro ra i» )c zy ch  — p o le c a  F «

N ie  kfam at 
bawiąc.

Nie nudzić, 
ut-ac.

Bbljofeczha HistorycznoGeograllsin?
TeWi Wydau/ „RAJ" Warszawa, Kredytowa i. Konto PKO. 98*80

Za 1 złoty miesięcznic każdy norę otrzymać 4 ksiąieczl ‘ 
64*ro stronicowe, zawierające nadzwyczajnie z muj cą treść 
pióra najwybitniejszych autorów polskich i obcych. <azdy to­
mik stanowi zamknię 4 całość nipcfcie uprzednio nie drukowaną.

W  Bibljoteczce Historyczno-GeograHcznej jRoju" dotych­
czas zamieścili swe prace następujący autorzy: W  :ł«*w Siero­
szewski, Prof. Dr. Nowakows! , Prof. dr Górka, F. A . Ov sn- 
dowski, por. Lepecki, juljan J smonci, Marja Szpyrkowna, St. 
Strumph-Wojtkiewicz. Jerzv Bandrowski i wi siu mych Opo­
wiadania .Roju" ujęto w  szereg cyklów: .Zdobywcy i odkryw­
cy świata", „Polacy ta szlakach świata*; , Rosja na rubieży*, 
„Słynni kochankowie", „Szpiegostwo w ielkiej wojny" i inne.

W  K w a r t a ł*  I V .  19S 6  r> ( t -X  —  31 - X U )  a K a l ą  a l ( a
Zcf]« Tuwznowa :

,O S S O  ?1EC ( -  , 'O iS K i JA­
SNOW IDZ*.

Anna Slcirbek z cyklu .Teatralnego*
.-ELEONORA > U S E \

St. Strumph -W o jt _ ie w i« ł s cyklu 
.Cmentarze na dnie oceanów* 

„RAIDY ŁODZI PO D W O D N YCH ". 
Rrzt»xko* Brzeszlcowśki: i  cyklu

.Ra .ja na rubieży* 
.M lL O b ć  W IELKIEGO KSIĘCIA* 

(brat ci ra Mikołaja II).
K. Sierp: i cvklu .obyczajowego* 
.K A T  SA N SO N  i JEGO E PO K A "

Adam Nowicki: z cyklu .Zmierzch 
H abibnrgiw ".

.ZDRAJCA W  łj.JZ IN IE  H ABS- 
B U R G O T *.

B-cia M. i A . LiblondAwi.' i 
z cyklu .Lądy i Morza* 

.W ZD ŁUŻ  i WSZE RZ M AD AG A ­
SKARU*.

K izimiorr Bartoszewicz
s  cyklu .Władcy*.

.C A R Y C A  PR ASK O W JA".

Jerzy Bandrowski: r yklu .Pioru- 
i f  i Blyakawiee II * eh >de 

.BAJAZE -BŁYSKAW ICA*,

Dr. Jan Grabowski: r  cyklu .Pra 
wem 1 lewe.n'

.W O JN A  IMC KO NOPK I Z TO  
rfUN.EM*.

Prof. dr. S t  Nuw«kow#ki: z cyklu 
.Zdobywcy i odkrywcy świata*

.TRAGF.DJA ZAŁOGI JEANET1Y*

Hulki-Laskowski: z cyklu .W ola i
Praca"

.DYNAMIT IV KU BO G ACTW U  i 
SŁ a WIU* (życie Nobla),

AL Junotza-Gzowjki: z cykl i .P o ­
lacy na szlakach świata"

.FAKIR Z N A M a NGANU*.

PRENUMERATA KWARTALNA 3 ZŁOTE. Pojedyncza książeczka 
301 groszy. — Do .labycia we wszystkich księgarniach oraz we 

wszystkich kioskach , Ruchu“  na dworcacn olejonych. 9374

TydfieL sweteró?/ 
3 kamizelek!

Ż A K  T Y  w e łn a n e , K A M I Z E L K I  dam ski i m ęskie, P O -  
LU W h Ć R  ' m ęskie, dam skie i dziec inne —  S p r z e d a j e m y  
. l l a  r e k i  3 m y  p r z e z  d n i  7  w e d  e  f a k t u r  ze zysk iem  

Zł. 1 * — K orzys ta jc ie  z okaz  i ! 3 3 3 4

MAG^ZYIM „MANNZRfc”
2  T j W ó T i t ,  S y R s t u s l Ł a  Q

NAJPRZEDNIEJSZE

O B U W IE
d a m s k i e ; ,  m ę s f i e ;  i  d z i e c i n n e .  -  P» t ę £*  

Chrześcijańska Hurtownia O buw ia
LWÓW LWÓW

IIWE wlos; 1
I , .a nją jaturaluy li !>19.1 ało- 
di Al L, w ,.ląd ds eH .*.ydu

■i tar Ilu
be ■ (.tu . anio. !luiy ledro 
czelnie tako a akomltj rude' 
do pielęgnowania wroi Aw. U- 
zh y  1 a .le łnle wypróbowany 
od lat 15-ta: — C e n t  8 zl. 
Dr. HUdO ,R( Sp. 1 0 .

Gdańsk. 2606

Do 24 godzin
czy icl chemicznie i farbuje 
sztucznie wszelkie ubiory 

męskie i damskie 2617

OSZCZĘDNOŚĆ*
lió v , ul. Akademicka 26-
wysyłka aa prow. za zallczk,.

Kloch :e
J jfć  korzyztnr zbyt 

dla swych prodaktów I 
towarów.

Kto szuka
dobrej klljentell wśród 
najszerszych warstw.

Kto znalazł
zgnbłonq rzeculpragr.L 
zwrócić właścicielowi

Kto szybko
p agnie znaleźć zajęcie 
, ub dóbr ce sprzedi nie­
potrzebne przedmioty

cisem ogłosi
: ię natychmiast Wb

itfiehH fiotryip
n j ]po czy t n iej ssy nt 
azli niku krajowym —  
którego dział i jkiam

sc wiele 
a/yaagralia
ydetki uczynione ua 

ogłoszenia, /0

MAG. K O A F Ita i DAMSKIEJ

BATOREGO 6
poleca Płaszcze, Suknie, bieliznę, Tryko­
taże, Mundurki, Parasolki i Pończochy 
o 20#/» taniej niż wszędzie.

fi b

R O Y A L
KróoJa amaryki ńskicn ma 
i yn do pisania. Pisze cl-ho, 
uderzenie elastyczne. 10-let, 
gwarancja. Do odne warunki 

sałaty!
Niech WPan żąda uezplinnie den on- 
stracji w  biurze lub w domu baz ża 

dnych kos tów 
W Y ŁĄ C ZN A  R E P R E Z F N T A C jA  

„ P O I T Y P *  L w ó w , Jag ie lloń ­
ska 20 —  T^ l. >3 11

HajSitt hebkarssi
doświadczony drewiarz, zostanę nu ba dz i dobrych 
warunkach natychmiast przyięiy. Zg oaz: n a pod 
„Heblarz" do Biura o -łosz ń Stat era, —  Kraków 

Ryn. k 8. 2761

i Huchiiie ż e ia z .i ; , 
szu b i lupa KI da 
węgla, nahryefa ai- 
paStowe — naczynia 

hu&hśnne
■ ■  L w ) w  n*r

EiMIT 45-

Odezwa no Rodziców! i
Jak zeszyt, pic.-o, otowek i t. p„ tak 

r 'jo izow n ym  jest dL  ucznia (cy) -< gurek 
tylLu precyzyjny .Prim a Swiss Wat.ch*

Srebrny ręczny na tasiem-.e Zł. 24.
Wyłaczna s rzj.iaż tylko u Gut< im ia .ia  ul. 

Svkst<i8ka 14. -  3-letnia a-war^ncja. 2763

^ a ie ż / t o ś ś  p o c z t o w a  o p ła c o n o  ry c z a łte m .
Lruzieni Spółki druk. .Praso*

W ydaw ca : .W ie k  N ow y * Spó łk a  wydaW-łŁusa 
Lw ów , Soko ła  4


